
Z ostat aie i 
chwili

AMERYKAŃSKA komisja •- 
Dergii atomowej podat wczoraj 
do wiadomości, ie około 15 ma­
ja br. podjęta zostanie w stanie 
Nevada nowa seria prób z uro­
nią wodorową, Próby trwać będą 
i przerwami przez cały okre' 
letni.

PREZYDENT Eisenhower omó­
wi! na środowej konferencji >a 
sowej m. in. stanowisko USA 
wobec rokowań z Egiptem na te­
mat unormowania sytuacji w 
strefie Kanału bueskiego Oświad 
czyi on, że rokowania te kont 
nuowane będą dopóty. 1 opoki 
możni, będzie liczyć na polubow­
ne załatwienie sprawy.

Z SANTIAGO de Chile dono­
szą, że wczoraj w dalszym cią­
gu toczyły się tam krwawe walki 
między demonstrantami a. poli­
cją. Agencie zachodnie twierdzą, 
te zginęło ponad 10 osób, a k - 
kad:iesiąt odniosło ciężkie rany. 
Rząd koncentruje wojska.

FRANCUSKIE Zgromadzenie 
Narodowe odrzuciło 2W glosami 
przeciwko 151 wniosek zgłoszony 
prz< z komunistów by prŁ. pro­
wadzić w Zgromadzeniu debatę 
nad sprawą mianowania hitlemw 
skiego geaerala Speidla unwódcą 
si. zbrojnych NATO w Europ.“ 
środkowej.

Deputow ani komunistyczni na 
znak protestu opuścili salę po­
siedzeń.

Prolest 
Hiroszimy

W Hiroszimie z Inicjatywy ko­
mitetu ofiar bomby atomowej 
odbyło się zebranie, podczas któ­
rego zgłosiło się wielu ochotni­
ków do floty samobójczej, aby w 
ten sposób zaprotestować prze­
ciwko planowanym doświadcze­
niom z bombą wodorową. Ochot­
nicy ci rekrutują się spośród ofiar 
pamiętnego ataku atomowego na 
Hiroszimę w dniu 6 serpnia 
1945 r.

Ma konferencji 
prasowej w Warszawie

fasady 
zwalniana

i zatruiln*an‘a 
pracowników 
idmiiustraají

Wczoraj odbyła.się w Warsz- 
wic konferenci prisowa 
-zasie której wiceminister pracy 
1 opieki spe' czsnej Caaeusz Ko- 
cnanowic? :ąpot tal dziennik tezy 
z uchwalą Rady inistrów z dnia 
1 kwietnia br. „O zakresie i try­
bie stosowania uchwały nr 25 
Rady Ministrów z dnia 18 stycz­
nia 1957 r. w sprawie zasad zwal­
niania i zatrudniania pra wi. . 
ków w związku z reorganizacją 
administracji“

Ustaion« że postanów’er'a 
uchwały nr 25 mają zast«so„an:.e 
wyłącznie w jednostkach admini­
stracji państwowej i wymiaru 
sprawiedliwości. Nie stosuje się 
jej np. do adrr'nlstracji przedsię 
biorstw czy zakładów przemysło­
wych, któ.e powinny zwalnia­
nym po nrzeszkoleniu, zapewnić 
w miarę możliwości pracę na te­
renie tego samego zakładu.

Wypłata jednorazowej oapra. 
wy następuje w*edy, jeśli pra­
cownik wyrazi gotowość gospo­
darczego usamodzielnienia się, 
powrotu do pracy w rolnictwie 
lub pozostanie w gospodarstwie 
domowym. Pracownik któr“mu 
wypłacono odprawę, może być 
zatrudniony W administracji 
państwowej lub przedsiębior­
stwie panstwowvm prd warun­
kiem jej zwrotu.

Jednorazowe oaprawy obltc-a 
się według zasad obowiązujących 
przy obliczaniu wynagrodzenia 
za okres urlopu wypoczynkowe­
go,

Ucnwała ustala KŻe bez­
zwrotną zapomogę, którą otrzy­
muje pracownik przy przej iu 
od pracy wynagradzanej z góry 
do pracy wynagradzanej z doi—

(P, PI

Polska nie weźmie 
udziału w wystawie 

brukselskiej
WARSZAWA (PAP) 

Rada Ministrów biorąc 
pod uwagę uchwalony 30 
marca br. pizer Sejmową Ko 
misję Planu Gospodarczego 
Budżetu i Finansów wniosek 
o skreślenie kredytów na ce 
le związane z udziałem Pol­
ski w wystawie powszechnej 
w Brukseli, nostanowiła z u- 
działu tego zrezygnować.

Kio na 
3 i 2 trafienia 
w „Karolince“

Komisja Śląski«) Gry 
I iczbowej Karolinka'* w u- 
zupetnien.u wczorajszego ko. 
munikatu podaje do wiadomo 
sei wysokość wygranych z 
trzema i dwoma trafieniami 
w 13 grze z 31 marca 57 r.

3 trafienia; 3372 wygra­
ne ->o 412 zj.

2 trafien’a; 103235 wygra­
nych po 14,10 zł.

Numery kuponów z wy’»*so. 
wanymi aremiami zna.nnją 
“O w PKO. s ponadto w 
Punktach odbioru wygrane 
t® oznaczone są czerwoną 
.bwódką.

► Gospodarstwa indywidualne i działki rzemieślnicze 
na własność Długoterminowe kredytu v Ulgi 

™datkowe

Rozszerzeń e form 

pomocy dla osadników 
na Ziemiach Zachodnich

Pod’ęta niedawno przez Radę Ministrów uchwała w spi 1- 
wie osadnictwa rolnego zawiera szereg postanowień, mają­
cych na celu stworzenie lepszych warunków dla rozwoju
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WIE! VAM
W wyższej szkułe dla mniejszości na-od, wych < Hanoi.

Foto: CAF

akcji osiedleńczej na tetenach 
niedoludnionych oraz zapew­
nienie osadnikom większej po­
mocy w osiedleniu się i zago­
spodarowaniu. znarzi P0Í ShA »Ai ona hhska

Rada Ministrów ustaliła, że u. 
sadnicy mogą osiedlać się ..ie 
tylko na aełnorolnych gospodar­
stwach indywidualnych, w spól-

naszrnm. sen if - siu ierdza prasa wietnamska

J,y$!wa iiao struktura przyszłe; szkuty

ill-i-2 s 8-H-4?
warszawa (papi, środa

W pełnym toku są przygotowania do mającej się odbyć 
w maju w Warszawie ogólnokrajowego zjazdu oświatowego, 
poświęconego głównie wytyczeniu nowj ch kierunków rozwoju 
naszego szkolnictwa.

Jak się dowiaduje przedstawi­
ciel PAP, jednym najważt iei- 
szych zagadnień, które mają być 
omówione na zjeździe jest struk 
tura szkoły. Na ten temat xł 
dłuższego już czas” toczy się .y- 
wa dyskusja zarówno w Mmi- 
stersv e Oświa*y jak 1 w Zwią­
zku Zaw. Nauczycielstwa Pol­
skiego. Wysuwane są dwie za­
sadnicze koncepcje. Jedna z nich

12u0 osób wy jeilz.e 
z Po'ski na Festiwal

do Moskwy
Jak Bię dowiaduje pi zćdstawi- 

riel PAP sekretariat Polskiego 
Komitetu Festiwalowego na <>- 
statnim posiedzeniu ustalił, iż z 
Polski wyjedzie na moskiewski 
Festiwal Młodzieży 1 Studentów 
1.200 osób, w tym 360 osobowa 
grupa artystyczna i 200 sportow­
ców.

Z myślą 0 nadchodzącym Fe­
stiwalu powstał w Warszawie 
Komitet Festiwalowy, w skład 
którego weszli przedstawiciele 
ZMS ZHP, studentów Stołecz­
nego Komitetu Kul.ary Fizycz­
nej uraz TPP-R, LFŽ i PTTK

zakłada wprowadzenie 10-!etn :ei 
szkoły podstaw twej, w opaiciu o 
którą tworzyłoby się 2-letme 
szkoły średnie typu matematycz­
no-przyrodniczego oraz humani­
stycznego a ponadto 3-letnie 
szkoły zawodowe.

Druga koncept, j zrrterza do 
»istanowienia 8-letnich sak ił 
oodstzwowycłf oraz 4-letnich 
szkół średnich typu zawodowc- 
dokształcającego o różnych kie­
runkach

Zwolennicy obu koncepcji, 
określanych w skrócie cyframi 
lO-j-2 i p-ł-4, powołują się w celu 
poparcia swoich stanowisk na 
oowazne autorytety w dziedzinie 
nauk pedagogicznych.

Wspólny dla obu koncepcji 
jest zam'ar przedłużenia okresu 
nauczania podstaw wego i śred­
niego oraz umożliwienie mło­
dzieży klas starszych specjali­
zacji, odpowiadejącej Jej uzdol­
nieniom i zamiłowaniom.

Przewiduje się. że dysKutja 
nad strukturą przyszłej szkoły 
po zasięgnięciu opinii zjazdu 
ośw atowego będzie kontynuowa­
na w wytyczonych w toku obrad 
kierunkach.

Ostateczne decyzje t te, spra­
li' e podejmię orawi rpoaobnte 
kongres pedagogiczny, który no- 
odbyć się w końcu reku 1953 lub 
na początku roku 1959,

dzieiniach produkcyjnym, oraz 
w PGR i w Paôs'.vowych Gos. 
podarstwach Leśnych jak to by­
ło w latach ubiegłych, ale mogą 
także otrzymywać g< >podar- 
stwa ogrodnicze i działki rze­
mieślnicze. Serdeczne

Rodziny osiedlające się na gos- 
podarsi wach indywidualnych, w 
spółdzielniach produKcyjnych i 
i a działkach rzemieà'nicrych o- 
trzymają tą gospodarsi wa na 
własność.

..Na odbudowę I budów bu­
dynków — czytamy w uchwale — 
otrzymają osiedleńcy długoter­
minowe kredyt’ bankowe w wy. 
sokości zezwalającej na przygo­
towanie najbardziej niezbędnych 
do prowadzenia gospodarstw po. 
mieszczeń mieszkalnych i inwen­
tarskich oraz warsztatów rze­
mieślniczych".

Uchwala gwarantuje również 
■»iedleńcom pierwszeństwo w ąa 
bvwaniu materiałów pudowla- 
nych o.' »z zobo yiązuje prezydja 
rad narodowych do okazar >a m 
pomocy w uzyskaniu tymczaso-

(Dokończeme na str. 2)

pr * ‘'liera 
Cyran je <icza 

w Hanoi
HANOI (PAP) 

W środę o godz. 16.40 wylądował na lotnisku Gia- 
lam samolot indyjski wiozący polską delegację rzą-

Jedną z najbardziej znanych nie tyli o w kraju ale < .u ryn 
kach zagranicznych but produkujących kryształy najwyższej 
jakości jest Huta Szkła. Kryształowego .Józefina*» w Szklar- 
SKiej Porębie. Produkuje ona wraz ze wa fi ią w Piechowi- 
cacł kryształy normalne, ozdabi«1 - srebrem i kryształy ko­
lorowe. Na zajęciu i kontrolerka Kucharska przegląda gotowe 
kryształy.

Na Hesji izby Luco*"f ' Mli'

Premier Grotewil 
o sjluaeji 

międzynarodowej

dową. Już od godz. 15-tej 
zbierała się ludność na 12 
kilometrowej trasie.

Droga wiodąca na lotnisko 
przepełniona nyla auitami i 
rowerami. Ludność z rożnych 
dzielnic miasta wynajęła pry­
watne autobusy w celu przewie ­
zienia srtąiszych mieszkańców 
miasta. Na lotnisku zabrało jje 
5 tys. osob, rząd w pełnym skła­
dzie i przedstawiciele korpusu 
d: loma tycznego.

Po odegraniu przez Cukles>uĘ 
hymnów narodowycn Pilskiej 
Rzeczypospolitej Lu- we. i De­
mokratyczne* Hepublikl Wietna­
mu premier Cyrankiewicz i człon 
kowle delegacji witali się z 
członkami rząuu wie-tnamsKiego. 
Następnie goście polscy zbliżyli 
się do licznie rgromad onej lud­
ności. Młodzież otoczyła premie­
ra Cyrankiewicza ofiarowując 
mu ogromny wieniec Kwiatów, 
wiwatując i powiewając chorą- 
g wkami.

Premierowie DRW i PRL wy­
głosili przemówienia

Premier PHAM VAN DONG 
wyraził wielsą radość, że ma 
możność powitać w imten;u rzą­
du i narodu wietnamskiego dele­
gację polską. ..Naród wietnamski 
— powiedział o ’ — Jest trzęśli- 
wv, że może dać wyraz głębokim 
1 sz"zerym uczuciom yodziw i 
dlą ciężkiej I bohaterskie! wilk* 
jaką toczy] bratni -ar-ód polski 
o swe wyzwolenie I jaką «oczy o 
budowę socjalizmu.

Następnie zaorał głoe premier 
CYRANKIEWICZ.

„Delegacją rządu 1 narodu pol­
skiego — Dowiedział o-n — przy • 
wozi br ;rskie pozdrowienia dla, 
bonaterskiegn narodu wietnam­
skiego. Naród polski byl calyT 
ercem z wami gdy toczyliście 

długą, bohaterską, słynną na 
cały świat walkę o wyzwolenie, 
jest dziś z wami, kiedy w n a­
szym zaju budujecie z wielkim 
wys:,kiem noire sprawiedliwe 
życie". Słowa te przyjęte zosta­
ły burzliwymi oklaskami.

W śroaę rozpoczęło się plenarne posiedzenie Izby 
Ludowej KRD Porządek obiad przewiduje pierwsze 
i drugie czytanie ustawy o wyborach do terenowych 
przedstawicielstw ludowych.

Przed rozpoczęciem debaty nad tym punktem pc 
rządku dziennego zabrał głos premier Grocewohl. 
który w iimeniu rządu złożył oświadczenie dotyczą­
ce aktualnych nroblemów sytuacji międzynarodowej.
Premier NRD Mto Grotewohl 

omówił w swej deklaracji pro­
biera zagrożenia pokoju, sprawę 
rynku europejskiego, zjednocz 
nla Niemiec oraz propozycje 
zmierzające do zachowania Po­
koju.

Bezpieczeństwu Niemiec i Eu­
ropy — jak oświadczył Grote 
wohl zagraża zakładanie ba- 
wojskowych i zmagazynowanie 
brani a-l mowei na terytorium 
N RE Militaryści p winni : rozu­
mieć — oświadczył Grotewohl — 
że zmagazynowanie broni maso, 
wej zagłady i próby w: -poraże­
nia w ę broń armii za chód .1 io- 
niemieckiej wywołują z koi iec_ ■ 
ności kontrakcje. Rząd Adenaue. 
ra zgadzając sie na zmagazyno­
wanie ameryKańskitj broni ato­
mowej w NRF wziął na siebie 
poważną oopowiedzialność za 
ewentualne następstwa wobec 
całego narodu niemieckiego. Pre­
mier Grotewohl przypomniał na­
stępnie propozycje NRD zmie­
rzające ao usunięcia niebezpie­
czeństwa wojny atomowej w 
N’emczech. Przewi iywały one 
zaprzestanie wszelkiej propa­
gandy i wszelkich przygotowań 
..o wojny atomowej na terenie 
Niemie" rraz osiągnięcie porozu­
miem między obu rządami w 
spraw-e obustronnej r«*zvąnacji 
z produkcji bror.i atomowej

Nawiązując do sprawy czaso­
wego stacjonowania wojsk ta- 
■ji.eckich w NRD premier Gro- 
tewonl oświadczył, że wojska ra. 
dzieckie bronią pokoju i zd ty­
czy socjalizmu przejj wsize" im 
niebezpieczeństwem. Przyjaźń 
między narodami niemieckim 1 
radzieckim stanowił;- jeden za- 
, un.czych warunków. który 
uniemożliwił realizac.ę egresyw- 
nvi F zamiarów miłitarystów za_ 
chodnio-niemler.kich — aneksji 
NRD.

W zakończeniu oremier Grcwe- 
wohl wyraził przekonanie, że w 
Niemczech Ti lodnich zwyciężą 
te siły, które kierują się realny­
mi faktami i które w interes.e 
pokoju i poKojowego rozwoju 
narodu niemieckiego zajmą wła­
ściwe stanowisko.

Piasa wietnar.jska z Kwietnia 
zamieściła liczne artykuły po­
święcone Polsce Dzieiru 
„Nhar Dan“ dokonuje przogłądi* 
stosunków poJsko-wietnarnskich, 

„Tien Phong“ pis: w arty­
kule wązę^nym: „Od dawna 
słowo „Baiar," (Polska) stało się 
słowri bliskim i.aszemu sercu i 
uprzytamnia każdemu z nas 
obraz Polski — kraju o bohater- 
sl-iaj historii 1 noga tel kulturze.

p} witanie
Depesze gratulacyjne 
z okazji święta 
n a r o fi o w e ii o

W ęg*ier
Z okazji święta narodowego Wigierskiej Teoubllki Ludowe) 

przewodniczący Rady ństwa PRL Aleksander Zawadzki p e- 
zes Rad” Ministrów PRL Józef Cyrankiewicz i ministjr spraw 
zagranicznych PRL Adam Rapacki przesłali du Drzewodjueząte- 
I Prezydium Węgiersk.ej Republiki Ludowej Ist vana »obi. 
przewodniczącego rewolucyjnego rządu robotniczo . "hlop- 
skiego WRL Janosa Kadara i ministra spraw zagranicznych WRL 
Iran Horvatha depeszę, w której czytamy:

„W dniu święta narodowego Węgierskiej .tap LHki Luoowej 
przesyłamy Wam i bratniemu narodowi węgierskiemu serdecz­
ne gratulacje i pozdrowienia.

Życzymy Wam. Drodzy Towarzysze wielu »uketsów w bu­
downictwie socjalizmu, umacnianiu państwa ludowe 5 j demo­
kracji socjalistycznej na Węgrzech, w realizacji programu rządu 
robo: liczc ■ chłopskiego.

Złączeni więzami tradycyjnej serdecznej przyja: nJ 1 dążę, 
niem o pełnego urzeczywi sinienia Ideałów socjalizmu w na­
szych krajr :h oędziemy nadal rozwijać wszechstronnie wspólpi a- 
cę naszych narodów »»nosząc tym samym wkład w sprawę so- 
l.darnosci i zwartości krajów socjalizmu, w sprawę pokojowej 
współpracy między wszystkimi narodami’*.

Z okazji święta nar-d rego Węgierskiej Republiai L”do»’ej 
rówmież przewodniczący CRZZ — Ignacy I-nga • Sowińsk: orze 
słał na ręce przewodniczącego Centralnej Rat’ Wolnych Wę­
gierski, h Związków Zawodowych depesu z najlepszym* nozdro- 
wiemami i wyrazami braterskiej przyjaźni dla narodu węgier­
skiego.

CRZZ przystępuje
*■ - :.,v tf. Ją.-ł“*' '

do opracowania planu
hndownicfwn
niGszkait.onego

WARSZAWA (PAP), środa
3 bin. odbyło Się w Centralnej Radzie Związków Zawodo­

wych posiedzenie komisji budownictwa mieszkan>owego. 
W czasie posiedzenia prof. A. Andi zejewski z Instytutu Bu­
downictwa Mieszkaniowego przedstawił tezy referatu O sy­
tuacji mieszkaniowej 1 głównych problemach gospodarki mie­
szkaniowej“, które będą stanowiły podstawę pracy komisji.

Dobry stan 
ozimiín 

wrvy 
zbiory

Stan zasiewów ozimych po 
tegorocznej „ulgowej" zimie 
jest w całym i.raj u bardzo po­
myślny. Pierwszy wiosenny sza­
cunek przeprowadzony przez 
Państwową Inspekcję P onów, 
(która _>osiada dokładne dane z 
każdej gromady, uzyskane od 
-keto 7 tys rzeczoznawców, 
informatorów j koresponden­
tów), wykazuje, że oziminy w 
tym roku przedstawiają się w 
całym kr»ju znacznie lepiej niż 
w ubiegłych latach.

Dotychczasowy, znaczni,, lep­
szy od przeciętnego stan ozi­
min, p-zy tek wcześnie rozpo­
czynającej się wiośnie, wróży 
w rolnictwie pomyślny rok. O 
U- pogoda dopisze, o ite »adal 
będzie tak słonecznie i ciepło 
jak obecnie, » w maju i czerw­
cu spadnie dostateczna ilość de­
szczu — to, jak twierdzą do­
świadczeni rolnicy, zbiór będzie 
udany. (AR)

W tezach swych prof. Andrze­
jewski, powołując się na kata­
strofalną sytuację mieszkaniową, 
podkreślił konieczność walki o 
pełną realizację zmierzonych 
planów budownictwa w okresie 
najbliższych 5 lat maksymalnego 
uspółdzielczenis budownictwa 
indywidualnego oraz zajęcia się 
stopniową poprawą gospodarki 
mieszkaniami.

Nad tezami prof. Andrzejew­
skiego wywiązaia się dyskusja. 
Zarówno tezy jak i dyskusja nad 
nimi zapoczątk iwały systema­
tyczną pracę CRZZ nad epraco • 
waniem stanowiska związków 
zawodowych w sprawie sytuacji 
w gospodarce mieszkaniowej.

W czasie posiedzenia omówio 
no także konieczn ć stworzenia 
stałej podstawy finansowej dla 
spolec nego funduszu budownic­
twa mieszkaniowego, <tóry zo­
stałby utworzony z dochodów 
płvnących z gier liczbowych, 
wzorowanych na śląskiej „Karo­
lince". Przedstawiciele komisji 
przekażą najbliższemu prezy­
dium CRZZ wniosek w sprawie 
odprowadzania jednego złotego 
od każdej miesięcznej składki 
związkowej. Otrzymane w ten 
sposób fundusze stanowić będą 
stalą podstawę społecznego fun­
duszu budownictwa mieszkanio­
wego.

W przemyśle wQglowym vrosnq

Prototypy 
nowych ntószyn 
górniczych

W przemyśle wegloivyrr* — w“isna. Jak to, dla­
czego!? Dlatego, ze dużo nowalijek. Mamy oczywi­
ście na myśli prototypy nowych maszyn górr czych, 
które „ujawniły” się w przemyśle węglowym w bie­
żącym sezonie wiosennym.

Huta „STM OW 4 WOLA*' 
przjgotov ororre.yn lici K>- 
vej wrębiarki hydraulicznej typ 
..WSJ-60**. Jest to wrębiarka 
szybkotnąca o napędzie hy­
drauliczny 1. W dobryc“ warun 
kach geologicznych może ona 
uzyskiwać do... 150 mL postępu 
na godzinę.

W Plotrowicklej Fabryee Ma- 
•zyn Górniczych wyko, ywany 
jest prototyp elektryczny wie- 
biar!-, ścianowej „WEN-50S". 
Z maszyi tą Wiąże się uże 
nadzieje. Dotychczas w » olsce 
nie dysponoi» .liśmy wręb arką, 
która by mogła pracowcu na 
tz™ niskich pcluadai1 Takie 
pokłady, których wysokość wy­
nosi czasami taledwl» 5C cm 
występują no. w Rybnickim 
Z’“drotzenlu Przerrr «lu Węglo­
wego. „WEN-50S" dostosować . 
jes, specjalnie do pokładów ni­
skich. Wysokos, tej maszyny 
wynosi 305 mir

Dużą rewelacją będzie niewąt­
pliwie ładowarki z« ęrzutn. do 
kamieni., typu „ŁZK-3P* Test 
ona o 500 -nrr niższa od d, 
ty< hezas „coe^.vanej ładowarki 
„LZK-1P". Bęuzi? ją można za­
stosować w nia1 i przodkacn 
chodnikowych Wykonania pro­
totypu ładowarki æg .odzaju 
podjęła się załoga Wytwórni 

laszyn Górniczych w Niwce. 
W fabryce tej prowadzi się rów- 
nież piacę nad wykonaniem 
lekki«, ładowarki wstrząsanej 
ivn „I.W- i". Jest ona dużo 
'żejsza od dotychczasowych 
„kaczych dziobów", posiadać 
bę zie większą sprawność. W, 
„Niwce" wykonuje się ponadto 
nrototyp napędu elektrycznego 
do przenośnika wstrząsanego typ 
„NEPM -5** Napędy tęgo rodza- 
u wykazywał} stosunkowo du­

żą -agi Trudne były do zr- 
s'osowania w odległych przod­
kach, a 10 ze względu na >rz 
szkody transportowe. „NEPW-5“ 
jest znacznie lżejszy i trudności 
tr łatwo prztzwycięży.

Rybnicka Fabryka Maszyn 
Górniczych przyu towuje cie­
kawy prototyp napędu do prze­
nośnika Uterzow -go ham iąct 
g’>. typ „DTH-25* D tychczas 
nap ;dy takie pracowały na p<: 
chymiach upadzie od 18—35 
stopni. „PTH-25** doctnsowany 
zostanie do praęy na jeszcze 
większym upadzie od 24 — 25 
st mni.

7 dużym uznaniem górn.ków 
spotKa się na pewno protot p 
kołowrotu elektrycznego a »hyl- 
nianego (yp „EKO-25“. Vr ko­
łowrocie tym zastosowano 
sprzęgło elasiyczn. pozwalaiące 
na .godny rozruch maszyn” a 
więc eliminujące rapte ny 
zrvw przy włączeniu urządze­
nia.

Po taż pierw tzj rozpoczęTśir y 
produkcję silników powmirz' 
nvch „turbinkowych" „SF-32". 
Dysponują one mocą — 32 KM 
z *.jm. żc ich moc zostanie w 
pmyszłośc. zv lększona do 50 
KM.

W Katowickiej Fi bryce Sprzę­
tu Górniczego -,Moj" trwają 
prace nad prototypem nowej 
■m1’ rsainej powietrznej wier­
tarki obrotow’i.1 „PWR 500 . “*>t
ona znacznie czybsza niż do­
tychczas stosowane, gwarantuje 
uzyskiwanie większego po.- lępu 
jak tez oszczędność powietrza 
przy wierceniu otworów. Pi "O- 
tvp nowigę młotka mechanicz- 

ego dc irabiania tnp ,1V[,,_7a*' 
wykazuje większą siłę tdurże­
ni. , zużywa nniej pow.etrza te­
raz ma mniejszy „ężar.

Warto podkreślić -iż polski 
przemysł maszyn górniczych 
po przeprowadzeniu odp » ■ 
wiednlch prób .ozpocznie 
produkcji seryjni wspom da­
nych maszyn. Dzięki temn bę­
dzie można zrezygnować z 
wielu maszyn, które dotych­
czas Importowaliśmy.

Mir

Obrady 
Podkomisji 
ibzhro'enxwei

Jak poda*e agencja United 
Press. Podkomisja Rozbrojenio­
wa ONZ nie osiągając porozu­
mienia zakończyła iyskusję nad 
propo lycjami dotyczącymi ogra 
niczeria doświadczeń z bronią 
termojaorowa. Delegacje posta 
nowi.ly przejść do następnego 
punktu norządku dziennego 1 
nt posieozeniu 3 bm. prz-stą- 
pić 1j dyskusji .iad spiawą re­
dukcji bron klasvc nej. Do 
sprawy prób termojądrowych 
podkomisja — iak pisz« agen­
cją — ma wróció mniej więcej 
aa 2 tygodnie.

Według doniesień igmcj za- 
ehodntep, niepowodzenia dotych­
czasowej dyskusji w sprawie prób 
termojądrowych lii. smykają 
d -ot do znalezienia wyjścia z 
impasu. Świadczy o tyn fal« - 
Jak . aznai ta agencja i’niicd Pres» 
— że podkomisja jednomyślni! 
postanowiła ««’ i Japonie, Ju­
gosławię, Ncrwegtę 1 Indlb tl- 
Kraje, lot tę. Spżyl;- W swoim cza 
sie propozycjo zbrojeniowe w 
Zg. umadze Hi Ogólnym NZ, aby 
przckasalj now- s'ig -tie w spra- 
v Ie ograniczenia « ób z bombą 
termoja-Irową. ,

POLSCY EKSPERCI WĘGLOWI W USA
W Stanach Zjednoczonych przebywa na zaproszenie o-»ajlza- 
cji .Nations1 Coal tm la ’m“ nsmioosohow» di te iacja pm 
stctih esnertów rnietwa węg>»w ;c Na djęciu: g*apa 
ekspertów i prz-dstawi let ■ ibasady polskiej w Waszyngto­
na na przyjęciu w National Coal Association. Foto CAF

Senat USA za sprzedażą 
nadwyżek rolnych

NOWY JORK (PAP)
Tek donc'i prase amery-ańsl» 1 

Senat USA większość 1 54 glosuw 
przeciwko 23 przedłużył do 30 
taerwca br mo< ustawy upoważ 
niającej rząd do sprzedaży nad­
wyżek ol.iych zagranicy. Zwięk­
szono także z trzech do czterech 
miliardów dolarów limit, ra­
mach którego rzrd nadwyżki te 
może sprzedawać

Jednocześnie uchylono dotych 
czasowe postanowienia ustav-y. 
zabraniające spi -daty nadwy 
żek . olnych krajom Europy 
wschodniej.

Zgodnie ze wspomnianą usta •' 
wą, nadwyżki rolne mogą być 
sprzedawane bądź za walutę 
krajów nabywających te nad. 
wvż':i, bądź też na zasadach han­
dlu wymiennego.

Uchwala Senatu wymagá jesz­
cze zatwierdzenia przez Izbę Re­
prezentantów.

Polska, C S R. 
I Węgry

Sekretarz rolnictwa USA. Ft-h 
Lenson oświadczy; że jeśli Izba 
Repreter,;ar.tow w ślad za Sena 
tem przedłuży ważność ustawy 
upoważniającej rząd do sprzeda, 
ży nadwyżek rolnych krajom ob­
cym, w tym również krajom 
Eur.łpy wschodniej, to departa- 
men* ýlm^twa dąż »ć będzie do 
zawarci, takich transakcji „nie­
wątpliwie z Polską i Czo-hosło- 
wacją", a prawdopodoi nie rów­
nież Węgiami.

Sprawa nozm«' gospo*arczycn 
między USA I Po’ska była także 
przedmiotem pytań i spekulacji 
na wtorkowej konferencji oraso 
wej oekretarza stanu DuIIess

W jdpowiedzi .Julies, jak 
podaje agencja AFP ostrzegł 
srzec „zoytnim optymizmem“ lu 

dzi spodziewających się po tych 
ro^mowac. Jakichś sżczeeóL. 
nych wyników ,

Lioyd zwolennikiem
rozszerzenia 

handlu
Anglia - Polska
Jak juz donosiliśmy, przj ■ 

wódtj Labour Party Gaitskell 
■upyjJ w toku Jeua;y w Izbie 

G nin, czy Anglia gotowa jest 
udzielić »olsce kredytów.

Odpowiadając na to pytanie 
tn’nlster sprav» zagranicznych, 
Selwyn Llłjyd oświadczył. Iż 
jest zwolennikiem zwiększenia 
x tiuiany handlowej między 
I olską. ą Anglią i że obecnie 

ida *fę, jakie kroki w tym 
Kierunku mogą być podjęte. 
Ministe- zaznaczył, że problemu 
ago nie na., ty 'ączyę z jakimi 

kclwiek względami polityczny­
mi.

Minister Lloyd gawiedzią’ że 
sprawa stosunków gospodar­
nych z Polską była rozpatryv»a 

■” również na Bermudach i że, 
jego zdaniem, rząd USA v 
kwe,-. U tej wyznaje poglądy 
bardzo bliżone do po ^dó-y 
brytyjskich.

9514



Aa (rasie podroży

premiera Cyrankiewicza

Najpilniejsze spraw?J iřtnamska
sztotaict*aRe ijublika sejmowy c_h

24 tys„ izhw SejmieD?moŁratyczna
rocznie

dla górników

potężny kompleks AS BA.

JF Szuecji przed skokiem do Japon;-

ASSIERAS - kuźnia
Krwawe walki szwedzkiej energetyki

Stron* 90 może zagrozić }.

I »zdrowa w»elo generacji

berliński
a(.cl SXP

rozstrzenie fo m

pomocy dla osadników
kursu rubla

pałac w litej skale.

Z kraju

i ze świata

Ze sportu

Żużlowcy

HK8

i

do takiej rodziny, 
wybudowała szereg 
w ittcrych połowa 
mieszkania rodziny

jes* ok. 5 tys. 
wymagających 

niniejszych re- 
tej 3.500 zagród 
dla repatrian- •w 

nasz

Nad IVästeras góruje

Wykuto prawdziwy

Postanowień'em Naczelnej
Prokuratury Wojskowej z dnia 
30 marca 1957 r. umorzone zosia 
lo z braku dowodów winy po się 
powanie karne w sprawie ks. oi- 
skupa Czesława Kaczmarka, ks. 
Jana Danilewicza, ks. Wladysla 
wa Widłaka, ks. Józefa Dąbrów 
skiego i siostry zakonnej Walerii 
Niklewsktoj.

Jak wiadomo, wymienione osc

Jak podaje „Zycie Warszawy“ 
od i' kwietnia w ZSRR nastą­
piło podwyższenie kursu wy­
miennego walut zagranicznych 
w niehandlowych transakcjach 
osobistych. Zmiany te wpłyną 
przede wszystkim na obniżenie 
wydatków turystów, delegacji 
zagranicznych, obcych korespon­
dentów i przedstawicielstw dy­
plomatycznych akredytowanych 
w Moskwie.

Kurs wymienny dolara wy­
nosi obecnie 10 rubli, a funta 
szterlinga 27.8 rubla

•A ,

b” za rzekomą działalność anty 
państwowa i szpiegowska. a ks. 
niskup Kaczmarek p .nadto za 
faszyzację życia państwowego 
przed wojną i współpracę z oKu 
oantem, skazane zostały przez 
b. Wojskowy sad Rejonowy w 
Warszawie na kary długoletniego 
u.ezienia; jedynie w stosunku 
do Niklewskiej wykonanie kary 
zostało zawieszone.

W dn. 28 grudnia 19561. Najwyż. 
szy Sąd Wojskowy na wniosek na 
czelnego prokuratora wojskowe 
go uchyli) wyrok i wznawiając 
postępowanie karne zarządził 
przeprowadzenie uzupełniające­
go śledztwa, ze względu na po­
ważne zastrzeżenia.

Sleoztwo uzupełniające nie da 
lo podstaw do ponownego wnie- 
s.enia aktu oskarżenia.

Wymienieni księża zostali już 
uprzednio zwolnieni z więzienia; 
ks. Dąbrowski — w marcu 1955 
r._ ks Danilewicz we wrześniu 
kś. Widłak — w li. upadzie ub. 
roku, a ks. b'skup Kaczmarek— 
w maju 1956 r.

w d >SI ' .na 
się Marian 
zdecydnwa- 

ustanowll nowy 
.. ________ ______  _ > toru. crasAm
73.1 s»>k. Trzy z.t ycięstwa odniósł 
również Krzesiński.

siona oleiste, herbatę, drew­
no egzotyczne i trzcinę bam­
busową Podpisana w lutym 
umowa przewiduje m. ii u- 
dzielente WRD przez Polskę 
kredytu na budowę cukrow­
ni i kilku kotłów energetycz­
nych, który to kredyt spła­
cany będzie dostawami towa­
rów wietnamskich do Pol­
ski.

czy jestem w fabryce zatrud- 
r. ającej 9000 osób czy w... 
szpitalu. Wszędzie panuje 
wzorowa, aż rażąca oczy czy­
stość i jakaś poważna atmo­
sfera skupionej pracy.

Ze szczególnym zaintereso­
waniem oglądem cal,sowici 
zautomatyzowany wydz.al gal 
wanizacyjny. P ’zy 
kontrolnym siedzi 
Zapalają się i gasną 
śuiatelka, ramiona 
przenoszą tysiące

WIETNAMSKA 
Republika Demo­
kratyczna leży na 
P Iwyspie Indochiń 
skim i graniczy z }>
Wietnamem polud- s 
niowym, Kambo­
dżą, Laosem i Chi­
nami. Na teryto­
rium WRD, liczą­
cym 166 900 km kw, < 
mieszka około 14 j 
milionów ludności. 
Stolicą kraju jest 
Hanoi. Właśni« w ■ 
Hanoi HoChiMinh 
wówczas premier 
wietnamskiego rzą­
du tymczasowego, 

proklamował 
2 września 1945 ro­
ku powstanie meza 
leżnej Wietnam­
skiej Republiki D.«- 
mokratycznej. Jed­
nak już 23 wrześ­
nia 1945 roku woj­
ska francuskie wy­
lądowały w Saigo, 
nie ,aby zgnieść 
młodą republikę i 
ponownie zawład­
nąć jej bogactwami 
(w Wietnamie znaj, 
dują się takie bo. 
gactwa r.aiuraine, 
jak kauczuk, cyna, 
węgiel, a z produk­
tów rolnych uprawia się tu 
przede wszystkim ryż i na­
siona oleiste).

Trwajaca blisko 10 lat woj­
na, wypełniona wspaniałymi 
zwycięstwami wietnamskiej 
Armii Ludowej, zakończyła 
się podpisaniem 21 lipca 1954 
roku w Genew’e układu ro- 
zejmowego. Odtąd Wietnam 
podzielony jest wzdłuż linii 
17 równoleżnika na Wiet’ am. 
ską Republikę Demokratycz­
ną 1 Wietnam południowy, 
którego stolicą jest Saigon 1 
gdzie władzę sprawuje Ngo 
Dinh Diem. Wskutek polity­
ki rządu Diema nie wypełnię 
no dotychczas postanowień 
układu rozejmowego w spra­
wie przeprowadzenia wybo­
rów i zjednoczenia kraju.

Z idległą Wietnamską Re­
publiką Demokratyczną łą­
czy nas fakt, że podobnie jak 
my znajduje s.ę ona w obo­
zie państw budujących socja­
lizm Do zbliżenia między 
obydwoma krajami przyczy­
nił się w poważnym stopniu 
udział przedstawicieli nasze­
go kraju w Międzynarodowej 
Komisji Nadzoru i Kontroli 
powołanej do czuwanie ra i 
realizacją postanowień ukł - 
du rozejmowego. Jednocześ­
nie pobyt polskich pisarzy w 
WRD umożliwił -o za «o- 
znanie się z tysiącletnią kul­
turą, walką wyzwoleńcza, a 
następnie wysiłkami w dzie­
dzinie odbudowy, jakich do­
konują dzielni mieszkańcy te 
go kraju.

W dniu 6 lutego roku bieżą 
cego podpisana zosta«a ool- 
sko-wietnumska umow’a han­
dlowa, która przewiduje pra­
wie dwukrotny wzrost obro­
tów między naszymi krajami 
w porównaniu z wysokością 
obrotów w roku uolegtym. 
Gros naszego ekspor* - sta­
nowią tkaniny, barwniki, che 
mikalia, leki, wyroby Walco- 
wane. Importujemy — ob «k 
surowców mineralnych — na-

pulnicie 
technik, 

kolorowe 
robotów 

drobnych 
części, 'zanurzają je w' wan­
nach galwanicznych, wyjmu­
ją jc z nich po piwnym czasie, 
podają sobie nawzajem. Jes­
tem oszołomiony doprowadzo 
na, do perfekcji automatyza­
cją. Przechodzimy przez wy­
dział obróbki mechanicznej. 
Dziesiątki automatów produ­
kują śruby 1 śrubki ze stali i 
miedzi. Całe zespoły maszyn 
kontrolowane ią przez mêliez 
nvch robotników. Dział uzwo­
jeń silników stawia wraże­
nie laboratorium lekarskiego. 
Czystość'’ï cisza jest niezwy­
kła. W halach produkcyjnych 
nie pali się tytoniu. (1!)

Po godzinnej wędrówce mia 
km już dość produkcji Obej­
rzałem urządz,enia socjalne, 
piętro lekarskie z gabinetami

BERLIN ŒAP), środa
Jak już podawaliśmy, 2 bm. zakończyły się w Ber­

linie obrady Biura światowej Rady Pokoju
Biuro Św. R P. ogłosiło apel, w którym żada na­

tychmiastowego zaprzestanie prób z bronią termo­
jądrową. W obliczu zaostrzenia się sytuacji międzi- 
narodowej Biuro śRP postanowiło, iż w czerw e • bv 
odbęazie się w Colombo konferencja światowe; Rad?1 
Pokoju. Biuro wysunęło szereg problemów, których 
przedyskutowanie p^zez ŚRP uważa za komeczne. 
Należy uczynić wszystko, aby w polityce nęozyna- 
rndowej zananował znów duch Genewy i Bandungu.

Berliński apel światowej Rady Pokoju głosi:

DELEGACJA PKP, która bawi­
ła przesetó 2 tygodnie we Frańćjl 
opuściła we wtorek Paryż udając 
się na zaproszenie •■■ig- -».wigo 
ministra komunikacji do Brukseli.

W NOCY z 1 na 3 bm .w mtćj- 
scor-ąści Klryat i.a pograniczu 
jorrfańsko-tzraelsktm, żołnieaz* jor 
dańscy ostrzelali izraelskie samo­
chody policyjne.

W

specjalistycznymi, gabinet” 
psychotechniczne, w których 
określa się zdolności i przy­
datność do pracy, każdeg« io 
woprzyjętego pracownika, 
zwiedziłem laboratoria kontro 
lUjące bieżącą produkcj i., 
intern wreszcie szczęśliwy, 
kir-dy znalazłem się poza mů­
rami „ASEA“.

Nie ogarnął mnie bynaj- 
mi.iej barani podziw dla za­
kładów. 1 my w kraju mamy 
wtole nowoczesnych faoryk. 
Ale znam się na tyle zarówno 
na przemyśle jak i na organi­
zacji pracy, żeby z szacun­
ku m patrzeć na Osiągnięcia 
szwedzkich inżjnierów i ro­
botników cieszących się zresz 
tą. jeśli chodzi o energetykę, 

służoną sławą.
W rozmowie z inż. Gahnem 

dowiedzie lem się, że zakłady 
miały w swoim czone kłopo­
ty młodzieżą i że ktoś 
\ „adl na świetny pomysł, 
aby młodzież z prowincji, któ 
ra przybywa do zakładów u- 
mieszczac w domach rodzin 
robotniczych i że pomysł ten 
daje doskonale wyniki. Spra­
wa ta zainteresował; mnie 
szczególnie, bo pr-e< leż pow- 

• sz.echriie znane sa nam kło- 
->«ty z domam. młodego ro­
botnika; poprosiłem więc me 
go przewodnika o zaprowadzę 
r.ie mnie

ASEA 
domków, 
stanowi 
robotniczej (rodziny opieku­
nów), druga natomiast składa 
się z 5—6 dwuosobowych no­
ta oraz sali jadalnej. Mło­
dzi robotnicy jadają wszyst­
kie posiłki wspólnie ze swoją 
„rodziną ", która się nim’ o- 
piekuje, razem z nią spędza­
ją wolne chwile. Mają więc 
swoją .matkę“ i swego „oj­
ca“, Opłata za pokój z utrzy­
maniem jest stosunkowo nis­
ką i nie prze.-rączą 35 proc. 
: urobków młodych robotni­
ków.

— Nie mamy obecnie i mlo 
dzieżą żadnych kłopotów’, Do­
wiedział mi in>.. Gahn, i mu­
sze stwierdzić, że chłopcy po 
lubili ten rodzaj op.eki.

Pomysł wart naprawdę aby 
go u nas przedyskutowano? i, 
wypróbowano.

Czas szybko mijał. Niewiele 
go zostało, ale W każdym razie 
udało mi się obejrzeć miejską 
t.bliotekę będącą dumą Waste 
ras. oraz niezwykle ciekawią 
budowlę w litej skale, w któ­
rej mieści się sala gimnastycz 
mi, szkoła wieczorowa, kino, 
garaże i sklepy .rchń.ekci 
miejscy wykorzystali olbrzy­
mią skalę, stojącą pOoiOdKU 
miasta I wykuli w granicie 
wspaniale ponr szczenią

— Na wypad -k... będzie z 
tego świetny senron — powde 
d<. ał mi z uśmiechem inż. Rit 
zen główny architekt miasta.

— fokiwałent głową... Na­
wet w Wästera» myślą o... woj 
nie.

Jarzą sie okna olbrzymich 
z. kładów energetyczny«-'-! tak 
wille produkujących dla aa- 
izego przemysłu.

Ściskam dłoń inż. Gahna.
— A bientôt en Pologne...
— Do zobaczenia w Polsce.
PS. Naszym ekonomistom 

ku uwadze; Zakład" ASEA za 
trudnlająee 9300 osób mają 
tylko 5 proc, pracowników ad 
ministracyjnych

MIEĆ ZYSŁAW DF.RBIFN

Przedsiębiorstwo Upowszechnienia Prasy i Książki „Ruch“ 
w Katowicach, zawiadamia kierownictwo szkół i przed­
szkoli, nauczycielstwo oraz komitety rodzicielskie, że w szyst­
kie oddziały — Delegatury „Ruch" na terenie województwa 
przyjmują zamówienia zbiorowe na prenumeratą prasy dzie­
cięcej jam „Płomyk“, „Płomyczek" i „Miś".

Placówki „Ruch“ udz.elają wszelkich informacji związa­
nych z prenumeratą tych pism.

nisterstwa, gdy znalazłem 
się w jego labinecie. Inż. 

-Gahn doskonale władający 
francuskim wieloletni pra­
cownik światowej sławy za­
kładów, ma wielu przy; -’iol 
wśród polskich energetyków 
> sypie jak z rękawa nazwis­
kami naszych inżynierów. Za 
to przyznaje, że jeste-n pierw’ 
«ym polskim dziennikarzem, 
który zwiedza zakłady.

Wychodzimy do hal pr- rf"" 
cyjnych. W pierwszej chwili 
nie umiem się zorientować

Próby eksplozji atomowych -ą 
nadal prowadzone, pierw astek 
radioakiywmy stront 90, który 
rikaża ziemię i wodę, rozprze­
strzeniany zastoje w powietrzu 
przez eksnlozję bomb. Rak i leu­
kemii — oto następstwa eksplo­
zji eśii doświadczenia z bronią 
atomową nrowadz.one będą na­
dal. zagrożone będzie -drrtw«jc 
wielu generacji . życie ludzkie 
wystaw i«.ne zostanie na niebez- 
plecz-tńsćwo Szczególnie zagro­
żone są dzieci.

Wolna atomowa uricestw .aby 
miliony istnień ludzkich zamic- 
nitabv cały kontynent w pusty­
nię. Żaden kraj, żaden naród nie 
chce tej wojny. Mimo to jest 
on_ jrwnie przygotowywała i 
wi< lu ludzi przygląda się temu 
biernie. .

St. Zjednoczone i 2.' riązeli Ra­
dziecki prowadza nadal próby z 
bombą wodorowe takżs Wielka 
Brytan a chce oroby te rozp« - 

za«. Żądam" natychmiustowego 
zaprzestania tyc . prób

Musirny bronić życia naszych 
dzieci

Spełnienie naszego ‘ądinta 
mogłoby doprowadzić rządy do 
porozumienia w tprawię zvîii- 
minowanla bron« atomowe’ i za- 
j »bieżenia niebezpieczeństwu 
wojnv. , ...

JiSli ludzie >a całym swiede 
zabiorą glos, gloe ten zostanie 
usłyszany.

reszcze możemy odw-rócić tre- 
bezpieczeństwo.

Kleruj“my ten apel do wszyst­
kich I wzywamy uo rozon ■ '““h 
nia-.a ri> do podpis} v lia 1 b 
spowndo" mH w ‘aklk<ih"lek 
Inny sposób a5y poparła go .no. 
żliwie najwięKsza liczba męż­
czyzn i kobiet

Rezolucja 3iura SRP w snra- 
wie sytuacji międzynarodowej 
głos« m. in.:

Po okresie odprężenia- do któ­
rego w bardzo wielkiej mierze 
przyczyniły się narody i którego 
dobrodziejstwa zaczęły już od­
czuwać, zarysowują się nowe 
waśnie I konflikty zbrojne wzma 
gające zimną wojnę, pogłębia-

zakłady sprzęte energetyczne 
go znane tak dobrze z nazwy 
u nas w kraju — ASEA. Inży 
nier Henrik Gahn, który miał 
zaopiekować się mną podczas 
wbytu w Wasteras, głowił się 
wti śnie nad kompletowaniem 
gi upy inżynierów energety­
ków szwedz'-.ich, która rod 
jego dowództwem przyje- 
dzie do Polski w maju 
na zaproszenie naszego mi-

Zakladór- Włókien SrH.Ci •- - w Slegbu gu

W BELGRADZIE po< ’ 
uktad ha.n ' owy m'-<17.y J-AgoS.-- 
wią a Wielką Brytanią.

W PEKINIE rozpoczęto Sie po- 
sledzenii Komitetu Wy"-pna,wc.’ego 
Międzynarodowej Orgar _ acli Dzień 
nikarzy zrzeszające) ponad ofl tys. 
czlonkóy W poeiedzemu Wora 
udział delegaci 15 krajów.

IV JEDNYM ze etanów ’ndti Ke­
rala Jdz'e komuniści , popierają­
cy len niezależni zdoby? 65 spo­
śród 127 mandatów — *or«nowame 
rządu powierzono jednemu przy­
wódców KPI — 'amboodiripad.

PREZYDLNT Egiptu Nassi“ za­
prosił premiera Tunisu Boursuloę 
do odwiedzon a w maju Egiptu.

KRÓL Kambodży Nnr m Su- 
ramarit na wn oseiK i zew dn zą* 
cych obu izb Zgromadzenia !..»ro­
dowe: > oricialnie mianował ksie- 
yla loroctcmą Slhanouka premie­
rem Kambodży.

SV ATENACH TO ino dc wii',o- 
mośc , arcybiskup Makarios 
opuści wyspy Seychelles w piątek, 
5 kwietnia br. __________

GórniksA 
w Rybniku

Z Rości austriackich na wyr^' 
nw-Gie iaaluguje jedynie unelo- 
k roun y m-wtrz kraiu Kämper, 
ty ł powodzeniem walczył z żuż­
lowcami polskimi. Jego koledzy 
nie odegrali większej roli.

Ten towarzyski międzynafndo^ 
trójmeoz przy świetle elekwycx' 
nym oglądało około 20 tys. }vl* 
dzów. (K)

Jak1 informuje biurn prasowe 
Sejmu. Komisja Sejmowa PUmu 
Gospodarczego, Budżetui 
nausow omamiała 
myslu ciężkiego,

(DoKończenie ze str. 1) 
wego pomieszczenia w przypad­
ku, gdy osiedleńcy obejmą go­
spoda otWa o zniszczonych bu. 
dynkacn ,ub bez budynków. O.s.e 
dłeńcy. którzy przejmą zagrody 
hard-o zniszczone, wymagające 
odbudowy, lu bez Ruuynkow, 
zostają, w myśl Uchwały, zwol­
nieni od ws-.elkich podatków i 
op’it skarbowych przypadają­
cych od otrzymane! gosp.dar- 
e”>’a rolnego lub zialki rze­
mieślniczej v całości w ńągu 
pierwszych pięciu lat osiedlenia. 
Oprócz tego rodzin ’, ktor- osie­
dli* się w latach 1957 — 19511, ko- 
rzvstac będą zę zwolnień w wy­
sokości 50 proc, wymiaru wszel- 
itich podatków w następnych 5 
latach. Ponadto isiadleńcy. bu­
dujący nowe lub odbudowujący 
bardzo zniszczone zagrody, zwol­
nieni zi stają na okres 3 lat vd 
obowiązkowych dosta w dla pań­
stwa oraz świadczeń w naturze 
na niektóre cele publiczne, jak 
szarwarki.

Natomiast osiedleńcy przelnr i- 
jący zagrody piezniszezone lub 
mało zniszczone, względnie dział 
ki pracownicze w państwowych 
gospodarstwach rolnych i leś­
nych. Korzystać będą ze zwoi, 
nień od wsze.kich podatków w 
całości przez 3 lata, od obowiąz­
kowych dostaw przez 2 lala, a od 
obowiązku świadczę ń w naturze 
na niektóre cele publiczne j zez 
jeden roi od czasu os edlenia 
się.

Oprócz kredytów na oobur1 >- 
wę i budowę budynków osi"dla- 
jący się mogą otrzymać długo 
Ii’b krótkoterminowe l redyty 
bankowe na zakup niezbędnego 
inwentarza żywego i martwego 
oraz nasion, nawozów ilp.

Ponadto osiedleńcy otrzymują 
bezzwrotne zapomogi na pierw, 
sze potrzeby związane z gospo­
darstwem domowym, jak rów­
nież korzystają z bezpłatnego 
przewozu «>wego mieni i.

Możliwoici osiedlenia się n. 
Ziemiach Zachodnie), są duże. W 
t;-m roku może się tam osiedlić 
ponad 1(1 tys. rodzin oraz 5 tys. 
osób samotnych. 1 :a pelnorol- 
nycłi gospodarstwach i działkach 
rzemieślniczych 
wolnych zagród, 
wiekszyc! ib 
montów. Z Ilości 
zarezerwowano 
tów, a o pozostuie mogą się u- 
biegać przesiedleńcy. Pon to o- 
sadnicy wyrażający gomweść wy 
b idowama so >ie zagród mogą o- 
trzymać zietnię i pomoc na bu­
downictwo

PaństwoWę Lruspodarstwa Rol­
ne na Ziemiach ŁachoJnien mo­
gą przyjąć w tym roku do si •- 
l-j pracy ok. 5 tys. rodzin i 5 
fiw. samotnych, a gospodarstwa 
leśne — blisko 900 rodzin. Rów­
nież PGR.y za rezerwowa y 3.500 
pomieszczeń dl« repatriantów.

jące nieufność 1 grożące pvwnž- 
nym niebeanieczeńst wem dla po­
koju światowego.

Ilezomc.ia stwierdza m. in., ż® 
podział Niemiec remilitaryzacja 
Niemiec zachodnie . wyposaże­
nie w ramach NATO Bundes­
wehry w broń a-tomową stwo­
rzyło niebez-pL-i-zną sytuację w 
sercu Europy.

Niebezpieczeństwu temu moż­
na by zapobiec przez wycofanie 
wszystkich wojsk oknpa. j-jnych. 
zawarcie odpowiednich układów 
między wielkimi mocarstwami 
oraz przez wycofanie się obu 
części Niemiec z bloków militar­
nych.

Tworzenie „instytucji“ eui - 
pcjskich zaostrza to niebezpie. 

zeństwo gdyż instytucje te „o- 
,ieb’ają piid al Euroov i Dozwa­

lają Niemcom zachodnim produ­
kować broń atomową.

Ubiegłe lata wykazały, że świ­
towa op.nia publiczna może 
rrfteó decydujący wpływ na prze, 
bieg wydarzeń.

Warunkiem tego jest, aby na 
rody ihronily « rtvzivijaly duel, i 
Genewy i Randungu. abv popie­
rały śwutowy ruch pokoju w je­
go staraniach rgulowania wszy­
stkich kwestii spornych na dro- 
d;'- rokowań.

Narody mogą jeszcze swym 
wysiłkiem wytworzyć nową at; 
mosferę zaufania, osiągnąć 
pierwsze porozumienie na dro­
dze bezpieczeństwa : biurowego, 
ro-brojenia oraz współpracy go. 
.npodarczej i naukowej.

Kto pragnie uchronić ludzk .c 
przed uegeneracją i żaglaJ ą. po­
winien uczestniczyć w tych vv- 
jilkach. by zapewnić powc ze­
nie wiePciej kampanii, którą 
Światowa Harta Pokoju prowaozi 
przeciwko próbom z bombami 
atomowymi i wodorowyni.

Zgodmj z życzeniami i n-ulzie. 
jami milionów ludzi wa'cząc: -h 
o pokój, przeciwko groźbie woj­
ny, Biuro Światowej Rany p> 
koju postanowiło zwołać w 
iniaeh od I« do 16 -z« ca 1’57 
roku sesję Światowej Rady Po­
koju.

3 BM. przybyła z vlzy*ą dó 
Warszawy delegacja Narodowego 
Związku Studentów Franců" lich 
celeJTi zapoznania cię z organizacja 
studiów wyższych w naszym kra- 
ju.

no ŁODZI przybył przedstawi- 
— . . . <z!*.'—■• ť! wł llř^CZw

ciel ------------
nych Frix- Weťke -• ------ -,
(NRF) inż. Hugo Nuddlng, który 
zapozna polskich facliowcó^ z 
technologią produkcji 1
tkaniu z wiskozowych włókien 
sztucznych. Tkań W te mają wła­
ściwości naturalnej wełny, przy 
czym -ą kllkakromie tańsze.

PRZY WYDZIALE nauk miNlyci- 
nych PAN powst»ly ostatnia dwa 
n< "'e zakłady naukowo-badt wcze: 
zakład fizjologii, i zaklad chJWgn 
doświadczalnej,

Umorzenie postępowania 
w sprawie ks. biskupa Kaczmarka

NARADA SEKRETARZY 
FZKOLNYCH POP

Komitet Miejski “
Kaîov'ica« h ’awiademlà, że 
naiada sekretarzy szkolny ł| 
POP oraz MOP miasną Kato 
wic odbędzie się w dniu 5 
kwietnia br. o g dzi..ie 13 
w gmachu KW PZPR sala 
nr. 11.

B i 1 bm. Koni er ancja 
wojewódzka ZMS

Komitet Wojewódzki ZMS 
w Katowicach podaje do wia 
domości zaproszonym goś­
ciom i delega.om, że onfe- 
rencja wojewódzka ZMS od. 
będzie się 6 i 7 IV. br. w sa 
li Międzywojew«5dzkiej Szko 
ły Partyjnej w Katow.cach 
ul. Bielska 17.

Początek konferencji o go. 
dżinie 9.tej.

pracach Sejmu. Główne pastulnty wypływające 
' -■ ' ---- ---• Komisji

i Nauki, wiceprezes Zarządu Głównego Związku 
Kazimierz Maj w wywiadzie 
PAP
wadzenia z poczatkien now -go 
roku szkolnego obniżki wym.a- 
ru godzin dla nauczycieli oraz 
p-»krycia — Choćby w KfewiSl- 
kiej części — najpilniejszych 
potrzeb budownictwa szkolnego.

Komisja uchwaliła także rezo­
lucje w sprawach: plac nauczy­
cielskich. wyodrębnienia z rad 
narodowych administracji szkol­
nej* oraz ob-.’ady stanowisk dy- 
reKlorów i kierowników szkół 
w drodze konkursów.

Wymiar czasu pracy ,’la nau­
czycieli — zv łaszczą szkól pod­
stawowych — 30 godz. tygod­
niowo — jeąt ctyba najwyższy 
na święcie. To odbija się fa­
talnie na całości prixie.su dydak­
tyczno-wychowawczego. Dlate­
go Komisja proponuje od wiz.eś- 
n’a br. zmniejszenie wymiaru 
g-edzin dla nauczycieli szkól 
podstawowych do 94 .a szkół 
średnich do 21 — 18 godzin ty­
godniowo. W zw-iązku z tym 
powstanie konieczność pizyzna- 
nia szkołom dodatkowych eta­
tów nauczycielskich, co pociąg­
nie zwiększone wydatki budże­
towo w wysokości 187 iln d w 
br. Ale na :en cci śaołki fina: i- 
sowe powinny się znaleźć W 
przeciwnym v ypaaku praca w 
szkołach będzJe ciągle kuleć.

Komibja uchwaliła również 
rezolucję wzywaiącą rząd, aby 
— gdy tylko możliwości finan­
sowe państwa na to pozwolą — 
dokonał podwyżki uposażeń na- 
u< zycicłi To również jest wa- 
nirkiem podniesienia poziomu 
pracy szkól.

Potrzeby budownictwa szkol­
nego przewyższają w ob cnej 
< iwili kilkakrotnie możliwości 
Fnansowe państwa. Liczba iz«e- 
ci rozpocz-mającycn naukę w 
szkołach jest z z.aždvrn rosiem 
większą «■-.Kutek •’ ysokiego 
przyrostu nafiralnego. W »wiąz­
ki z tym Komisja uznała za 
wskazane organizowanie spo­
łecznej inicjatywy na rzecz bu­
downictwa szkolnego Pąństwo 
jednakże będzie musirlo przy- 
cnodzić z Domoca tej inicjaty­
wie.

Komisja poF»anowiła ti.kżę 
wystąpić z wnioskiem o pou. ■ 
rządkowaiiie administ -acji szkol - 
nej bezpośrednio Ministerstwu 
Oświaty oraz o przywrócenie 
dawnych kuratoriów i inspekto 
ratńw szkolnych.

« Zmn!e|szenle wymiaru godzin dla nauczycieli
♦ Przywrócenie kuratoriów i Inspektoratów
♦ Obsada stanowisk — tfroęą konkursu

Im dalej *na północ, tym 
zimniej. Jest koniec 
marca, a tu jak na złość 

rtęć w termometrze lawiruje 
i" okolicy minus 19 stopni. 
Odleciałem z Warszawy była 
wiosna, za kilkadziesiąt go­
dzin już będę w kraju, gdzie 
Kwitną wiśnie, a tu śni“g sy­
pie jak na ootęgę. i mróz roś­
nie z każdą godziną.

Jestem w Wästeras. dużym 
przemysłowym mieście srod 
kowej Szwecji, w którym nie 
tx.dzielnie panują olbrzymie

w Algerze
W Algerze doszło przedwczo 

raj i wczoraj do krwawych walk 
między wojskami francuskimi a 
powstańcami. Strona fran :uą ia 
podała że w czasie tych « dk sto 
re miały miejsce w pobliżu rui« j- 
scowości Blida ora niedaleko 
Oranu i Ggeru zginęło “O pow­
stańców. W departamencie Con­
stantine powstańcy podpalili 
trancu.sk’ magazyn z Benzyną i 
roną naftową.

Władze ..anctiskie podały, ze 
w ub tygodniu w starciai h mię­
dzy < Jdziałarm francuskimi a 
powstańcami Jgerskirni zginęło 
przeszło 800 Algerczyków. Stra' 
własnych strona francuska nie 
podala.

i Fi- 
ou-tzet prze, 
chemicznego, 

górnictwa, kultury ■ sztuki oraz 
budownictwa i gospodarki komu

W ayskusji 
niem komisji Sejmowej

V? ciągu najbliższych miesięcy w szkolnictwie podsta­
wowym i śreun m mają być przeprawi dzńnfe poważne zmia­
ny dotyczące zarówno jego ustroju, j»k 1 ąytąiai i nauczy- 
cielstwc. Projekty tych zmian, żywo dyskutowa w am- 
teresowanych środowiskach, znajdują również zer og 
dźwdęk w j_. , 
z tej dyskusji om«5wił przewodniczący sejmowej 
Oświaty I G—i... .
Nauczycielstwa Polskiego — 
udzielonym przedstawicielowi
Komisja zakończył i ostatni 

rozpatrywanie projekt” rządo 
wego preliminarza budżetowego 
Ministerstwa Oświi 11 na roi- 
bieżąey, proponując aość znacz­
ne zwlęk.szen*e ogólnej sumv le­
go preliminarza. Świadomi 
jesteśmy trudności finansowych, 
z jakimi borvka się na«z kraj. 
—■ powiedział p«js. Maj. ale 
uwa amy. ż* ’est to niezbędne 
przede wszystkim dla przępro-

nad sprawozda-
. ______ j Prze­

myślu Ciężkiego, 'chemicznego i 
Górnictwa zabrał glos pos. Nic- 
szporek. który popart wniosek 
o przyznanie górn’idw.1 iłodat- 
„awo 400 min zl.jna inwe.slyc.ie. 
Zaproponował on pokryć ie tej 
sumy z dodatkowei sprzedaż« 
węgla -za gianicę. Prepozyci, la 
w”-volala burzliwą polemikę i w 
końcu, na wmosei* pos. 1 e*_nowi 
cza Komisja zaleć ta Koni. Prze­
my * lu Ci« Kiego. Ch-micznego i 
C.órnictwa oraz przedstawicielom 
Ministerstw.^ G«a-n.ctwa i Ene . 
gotyki oraz Państwowej Komi, 
sj* planowania uzgodn.eme — 
do 4 bm. — wysokości spornej 
sumy.

W dalszym c.ągu swego prze 
mówieni-r' pos. Nieszporek zwró- 
cil uv. agę m in. na konieczność 
rozpatrzeń.a wstydliwie przetnl 
czanego problemu szkód górni­
czych 1 skrytykował dotychczas« 
we nte.ody budowy J'’ipaln od­
krywkowych. które pociągają za 
sobą nil w spółmierne szkody r«l 
niez«, - gospodarcze.

Na liczne pytania posłów 
Czapskiego. Garsteck eg« Jc rży 
ka. Rózgi, C.ihosza i Łut eń- 
akicgo udziela'i odpowiedz' 
przedstawiciele Ministerstw«*. Gór 
nictwa Węglowego i Energetyki, 
“rzemysłu Ciężkiego, Przemyślu 
.Chemicziiejo oraz Centralnego 
Urzędu Nattowego,

W celu zwalczania plynnouci 
załóg górniczych, rzecz..ik mini 
ster .tui — podob ‘e k Komi­
sja Przemysłu Ciężkiego, Chi. 
mkzneg«« i Górnictwa doma­
gał się zwiększenia puli m'e« z- 
kaniowej dla górników do 24 
tys. izb rocznie.

Następnie wiceprzewodniczący 
Komisji Planowania przy Radze 
M listrów — Wang — przedsta­
wił perspektywiczny plan in­
westycji na najbliższe łatą. Na 
klady na inwestycje, wedliig pro 
pozycji Komisji Planowan a, po­
winny ulec dużfetńu* ograniczę, 
niu a to w celu dofinansowania 
indywidualnej gospodarki ■ chłop 
skiej « budownictwa mieszkań > 
w-ego. Lstnieje możliwość zainwe 
stowania w górnictwie kap.la. 
łów zagrantoznych.

ZWM'hÇZHM
W Rybníku odbył się wczoraj 

międxynarxxiowv tn-ójmecz żużlo­
wy, któíy zawaugua-owal tegoroc*» 
ny sezon. Zwyciężył Górnik Ryb­
nik — 30 pkt. przed Login War­
szawa — 26 pkt. i Mtłtoirem Renn- 
club Austria — 15 pkt.

Górnicy mimo zwycięstwa nie 
zachwycili. Jedynym pełnowarto­
ściowym zawodnikiem był Kuch­
ta, na którego najmniej liczono. 
Zdobył on dla swoich barw 10 pkt. 
Słabiej niż normalnie pojechał 
wicemistrz Polski Tkocz, który 
wywalczył tylko 7 pkt. pozostałe 
punkty dla Górnika zdobyli: Phi­
lipp — ił i Maj 5.*

Z zawodników Legii 
Jej formie znajdował 
Kajzor. który wygrał 
nie trzy biegi 
rekord rybnickiego

s ■

w 
rowego kolegę.

Dyrekcja, PDF, Rada Zakładową 
Wojewódzkiej Hurtowni Tekstylnej 

w Katowicach

dniu l kwietnia 1957 r. zmarł śmiercią tragiczną 
długoletni pracownik

Edward Hainrych
Zmarłym tracimy oddanego pracownika i wzo-

Zmiana

W kom sjadn

prixie.su


jwk postawić nu nogi 
rady narodowe?H

Bfurokratvczny centralizm ograbił rady narodowe nie tylko 
z rzeezywistej władzy, leci takie z wcale pokaźnego maja t ku. 
Oąromna część bogatej schedy, która dostała się radom narodo­
wym po samorządach została rozparcelowana między resorty 
administracji państwowej, — (o się tylko dało zagarniały mi- 
nistersiwa. Gazownie, elektrownie, rzeźnie, mleczarnie, piekarnie 
nie uchowały się przed administracyjnym zrządzeniem losu. Tak 
więc z działalności gospodarczej pozostawiono radom takie spra­
wy jak: remonty budynków mieszkalnych czyszczenie miasta, 
oraz małe zakłady przemysłu terenowego które sprawiają więcej 
kłopotu niż pożytku. A jeszcze i te okruchy z pańskiego stołu 
zostały opancerzone przepisami, instrukcjami i okólnikami.

92 dzieci pracowników Śląskich Zakładów Obuwia w Ot mę­
cie korzysta z przyfabrycznego przedszkola.

Fot. Grzęda — CAF

0 rozwoju uczelni 

radzili pracownicy WSE

Dyskutujemy o kierowniczej roli PDF
w zakładzie pracy

Vie pouczać 
a przekonywać

Jest tajemnicą poliszynela. że od pewnegc czasu obser­
wuje się niepokojący zastój w pracr partyjno-p litycznej 
poszczególnych POP. osłabienie kierownictwa partyjnego we 
v.'szysiii.ch dziedzinach naszego życia, wyczekiwanie i ba,rdz/ 
wiele niejasności na temat: co robić dalej, jak prowadzać 
pracę partyjną w nowych warunkach?

jmwIASTA pozbawione do- 
IwM chodowych przedsię- 

siębiorstw zdane byty 
jedynie na laskę budżetu cen 
trainego. Ani grosza więcej po 
nad- przydział przekazany 
radnym do uchwalenia na 
sesji budżetowej! Naznaczona 
suma miała jeszcze to do sie­
bie, ze poszufladkowanej już 
w górze nie imal0 się ostrze 
najbardziej zażartej dyskusji. 
W tym roku rady po raz pier­
wszy deevdov aty rf przeznaczę 
niu budżetu, a więc jeden pa­
radoks mniej. Pozostało ich 
jednak jeszcze dostatecznie du 
żo by krępować samodziel­
ność władzy terenowej. Dają 
one o sobie znać niemal na 
każdym '-roku.

Pieniędzy nie wykorzystanych 
na httdiiwfl nowej ulicy nie moż 
na przeznaczyć na remont. Nieeh 
raczej przepadną. a przepisu nie 
można naruszyć! Przymus wyda 
war.ia pieniędzy na paragrafy a 
nic na istotne potrzeby to zmora 
bodajże jedna z najbardziej do­
kuczliwych. Przepisy są tak prze 
myślane, że zmuszają raczej do 
rozrzutności i marnotrawstwa 
niż do gospodarskiego liczenia 
się z każdym groszem. Zanim 
bowiem zaoszczędzone na je­
dnymi paragrafie pieniądze uda 
się wydać na drugi, trzeba skla, 
dać szczegółowe wyjaśnienie, 
prz v p •> m i n a j ą c e s a ni o k r y t v k ę
sprzed kilku lat. Po co więc 
ściągać na siebie podejrzliwe 
spojrzenia? — kalkulują po ta­
kiej lekcji urzędnicy. I-eptej wy 
dawać tyle. 11' ktoś widocznie 
mądrzejszy obliczy! i mieć świę 
ty spokój.

Nie popłaca też nadgorliwość 
w gospodarowaniu budżetem, 
bo zaoszczędzonych pieniędzy 
nie można wydać według 
własnego uznania, a tylko na 
pięć żelaznych paragrafów. Za 
chwycona wygospodarowany­
mi w roku ubiegłym w Katowi 
cach kilkoma milionami zło­
tych zagadnęłam tow. Wojdę 
ile przeznaczą na „kopciusz­
ka“ miejskiego na sprawy kul 
tury. Trochę speszony prze­
wodniczący wyjaśnił że... nic, 
bo tego n,s przewidują przepi 
sy. Całe szczęście, że prze­

kreślono już kompromitujący 
zakaz wydatkowania na każdy 
z tych pięciu paragrafów tylko 
po 150 tys. złotych. Bo jeśli o- 
.zczędności sięgały milionów, 
trzeba było głowić się nad 
sposobami omijania bzdurnych 
postanowień.

A przed końcem roku z o- 
bawy, że nie wykorzystane pie 
niądze mogą przepaść w popło 
chu kupuje się dosłownie co 
wpadnie do ręki. Kto by tam 
dbał o to. że marnuje się grosz 
publiczny. Grunt, że budżet zo 
stanie wykorzystany, a za jaką 
cenę to niech się martwi ten, 
kto ustanowił, że pieniędzy 
nie wykorzystanych w grudniu 
nie można wydać w stycz 
niu następnego roku.

Można się też wprost poty­
kać na wszelkiego rodzaju non 
sensach, ale nie uda się ich 
zmienić nawet uchwalą całej 
rady. Jak choćby tego nonsen­
su. że władza terenowa ze 
swoich j skromnych budżetów 
dopłaca do wody zużywanej 
przez przemysł kluczowy! Cen 
nik ustanowiło ministerstwo i 
rady są wobec niego bezradne. 
Muszą go tolerować z własną 
szkodą.

Dość rapłot nie w ostatnich la 
tac!: zdeg.adowana do roli chy 
ba tylko ekonoma rada padla 
w dodatku łupem satyry. Kąśli. 
we słowa tej satyry upairywatj 
wszelkie zto jedynie w nieudol­
ności zbiurokratyzowanych u. 
rzędników. I w ten jeszcze spo­
sób nadszarpnięty autorytet od­
straszał od rad co lepszych ta 
chowców. Zastąpili Ich w pe. 
wnej mierze ludzie, dla których 
rada była niekiedy ostatnią des­

ką ratunku w ..karierze“ pracaw 
nika umysłowego.

Te nonsensy i Paradoksy wt 
klają i bez tego dostatecznie 
SKcmp'ikowaną sytuację gospo 
darczą. za którą odpowiada 
miasto. Trudno przy ich krępu 
jącym działaniu wyglądać le­
pszej przyszłości

Skutki rozbieżności między 
teorią — ustawą mówiącą, że 
rady są gospodarzem, a rze­
czywistością — scentralizowa­
niem władzy przez admini­
strację państwową przyniosły 
fatalne rezultaty. Ryzv orga 
nizacyjne, w które ujęto za- 
rządzanie wszystkich bez 
wyjątku wsi, miast i miaste­
czek nie zostawiały, luzu na 
indyw idualną pomysłowość i 
inicjatywę. A że trudno o ja 
kiś zloty środek, który równie 
dobrze pasowałby do gromady 
liczącej setki mieszkańców jak 
i do wielotysięcznego miasta, 
wadliwie skonstruowany me­
chanizm — zawiódł.

DGÖLNYM PRĄDZIF 
kształtowania nowego 
modelu gospodarczego 

także i miasta zeaują na lewo 
i prawo gdzieby spatrzyć ja 
kiś lek na swoje dolegliwości. 
Zapowiedziana od wielu m e 
sięcy decentralizacja dociera w 
teren żółwim krokiem. Wy­
jątkowo skąpe dawki upraw­
nień dla rad narodowych nie 
przynoszą radykalnych zmian, 
których wymaga obecna sytu­
acja.

Tu i ówdzie odzywają się na 
tomiast glosy za przyswoje­
niem sobie przez rady aktual­
nych w dużej mierze i dzL 
jeszcze doświadczeń dawnego 
samorządu w dziedzinie gospo 
darki terenowej. Z zasobnego 
kapitału zgromadzonego w tej 
mierze przez samorząd dałoby 
się na pewno przetransporto­
wać na obecny grunt wiele 
form dawnéj działalności. Tra 
dycje działającego jeszcze do ro 
ku 1950 samorządu są dość ży­
we i wiadomo, że posiadał on 
i daleko idącą samodzielność 
i swobodę działania i bez po­
równania większe możliwości 
zdobycia pieniędzy.

Nasze województwo żnaiduje 
się w wyjątkowej sytuacji.

Gęsto zaludnione, zadymione 
brud u e i zaniedbane miasta i e 
sieiMa wydają się często przyslo 
wiową studnią bez dna. Miliard" 
we budżety wystarczała ząiedwi« 
na opędzenie potrzeb normalnych 
dla całego kraju. Nad innymi, 
specyficznymi dla Śląsku z ko­
nieczności przechodź“ się do po­
rządku dziennego. W ogólnokra 
Jowych normach nie mieszczą 
się zwiększone wymogi cze- 
myslowego centrum.

Znajdujemy się więc w gor­
szych warunkach mieszkanio­
wych. u nas jest brudniej, do­
tkliwiej odczuwamy brak urzą 
dzeń socjalnych, kulturalnych 
itd. Za uciążliwe sąsiedztwo 
przemysłu nie otrzymujemy na 
leżnej rekompensaty., Prze­
mysł nie ponosi bowiem ciężą 
rów w usuwaniu szkodliwych 
skutków swej działalności. Ale 
dopiero od niedawna. Jeszcze 
do 1950 roku do czasu istnie­
nia samorządu przemysł nawet 
kluczowy miał swój udział w 
budżecie miejskim. W budże­
cie katowickim z 1950 roku

Na loterii Ligi Kobiet

Nr. 186625 
wygrał

„Warszawę“
2 bm w katowickiej Hali Par 

kowej zakończyło się losowanie 
nagród wielką j ’o:erii. organizo 
wanej przez Wojewódzki Zarząd 
Ligi k< o.et w Katowicach. vV 
początkach marca Liga KobieS 
rozprzedała w całym woje­
wództwie 21“) tys.ęcy losów, kaź 
dy wartości 5 zł. Z miliona zło­
tych uzyskanych tą drogą — za 
400 tys. zł. zakupiono ponad 1000 
nagród, wśród nich jedną ,,War 
szawę . motocykle, lodówki, prał 
kj itd. Pozostałe fundusze L. K. 
przeznacza na organizowanie i 
wyposażenie w maszyny do azy 
cia i robienia trykotaży — kursy 
dla kobiet zwołn.onych ze sta­
nowisk administracyjnych oraz 
kobiet obarczonych liczną roaz: 
ną.

A oto wylosowane numery 
glownvch wygranych:

186., 15 — aut' marki ,.W ąrsea 
wa“. 81.683 — motoryki, 158.644 
— motocykl. 58.469 — lodói ka 
149.694 — lodówka. 78-2.1 — te<e 
wizor.

Nagrody będą wydawane od 
dr. « 10 kwietnia do 15 maja w 
Wojewódzkim Zarządzie Ligi Ko 
biet. Katowice ul. Opolska 15 
Za okazan.em losu i dowodu o. 
sobistego. Po upływie tego ter­
minu nieodebrane losy prłteteho- 
dza na własność Lagi Kobiet.

(jak) 

pozycja wpłacona przez prze­
mysł węglowy wynosi 70 milio 
nów złotych

Dawny samorząd pomagał so 
bie również tworzeniem wlas- 
nvch przedsiębiorstw pozostają 
cych na usługach mieszkańców 
Dziś ten przywilej budzi tvlko 
zazdrosne wsporrmian a. God­
ne odnotowania i chyba zasto 
sowania jest także to. że w o- 
kresiè samorządów budżet i 
plan na rok następni' orzygoto- 
wywano już w grudniu, a nie­
wykorzystany k edyt można bj 
to bez najmniejszego uszczerb 
ku przenieść na rok następny.

■»r UZALEŻNIĘ od samo­
ty rządu terytorialnego dzia 

lały jeszcze t. zw. związ­
ki celowe dla realizacji zad.ui 
wspólnych dla kilku miast. Na 
Śląsku gdzie pewnvm proble­
mom trudno wytyczyć granice 
nokrywaiace s ę ściśle z pndzin 
lem administracyjnym, związki 
celowe okazały się szczegółu.i* 
dobrą organizacją.

Wspólna dla całego Śląska 
komunikacja autobusowa mia 
la swój związek celowy o 
nazwie ..Śląskie Linie Autobu­
sowe". Należące do niego rmas 
ta czerpały stąd dochody. War 
to zaznaczyć, że dochodowa 
wówczas komunikacja przynio 
sła w- roku ub. w naszym wo­
jewództwie 15 milionów strat. 
Regulacją koryta Rawy zajmo 
wał się związek celowy „Ra­
wa", tworzyły go gminy leżą 
ce nad tą rzeką. Związków by­
ło oczywiście daleko więcej. 
Mimo kilkuletniej przerwy nie 
straciły one nic ze swej aktual 
ności i powołane dziś do życia 
przyniosłyby na pewno mia­
stom poważne korzyści.

Rzecz jasna, że tym dość 
luźnym i nieuporządkowanym 
u w agom brak precyzji i doklad 
ności. Może zbyt dużo uwagi 
poświęciłam sposobom zdoby­
cia środków finansowych trak 
tując dość pobieżnie kwestię 
zagwarantowania władzy tere 
nowej samodzielności i swobo 
dy działania. Niefachowcom 
trudno jednak wysuwać w tej 
dziedzinie konkretne wnioski. 
Dyskusja na te tematy w zasa 
cltoe ni« wyszła na szersze fo­
rum. Pojedynczym głosom da 
leko jeszcze do doskonałych 
propozycji. Wykrystalizują si<ł 
one na pewno w jakiejś zorga­
nizowanej wymianie zdań fa 
chowców.

ANNA JURKIEWICZ

Barbarzyńska wprost 
gospodarka mate.ialami w 
państwowym budownictwie 

mieszkaniowym nii jest dla ni­
kogo tajemnicą. Wielekroć na 
karygodne fakty marnotraw­
stwa wskazuje samo społeczeń­
stwo. Tak np. mieszkańcy osie­
dla im. Marchlewskiego w Ka­
towicach domagali się przysła­
nia komisji kontrolnej. Komisja 
taka, powołana uchwałą Prezy­
dium MRN. zjawiła się na osie­
dlu w dniu 27 lutego br. — Chy­
ba sto pierwsza rzędu — jak 
zauważył z gorzką ironią na­
czelny architekt miejski, mgr 
inż. Szary — - ale może pierw­
sza, której wnioski przyniosą 
jakieś rezultaty. Miejmy nadzii 
ję. że tak będzie; przynajmniej 
jeśli chodzi' o uzdrowienie gos­
podarki materiałowej na przysz­
łych budowach. Bo straty, które 
już zaistrłiały można jedynie — 
I tylko w przybliżeniu — zewi­
dencjonować. lecz v bardzo już 
nikłym stopniu odzyskać.

Osiedle im. Marchlewskiego 
nie stanowi pod tym wzglęuem 
wyjątku. Zanotowane poniżej 
fakty uzmysławiają jednak cha­
rakter i ogromną różnorodność 
„form“ bezmyślnej i beztroskiej 
„gosDodarki • dobrem społecz­
nym. Przytoczmy kilka z nich, 
najbardziej rzucających się w 
oczy:

I lica snKPtL, choć po twe*o- 
r.-dejsku szeroka, tonie w zaścian­
kowym biocie 1 głębokich bru'1 
nych katużach. Przed dwoma lały 
uloźon.. n i Jezdni mocny podklad 
z kamienia Trudno dziś powie­
dzieć, dlaczego na tym roboty 
prze ,ano. rudno również wy- 
ja» nić, kto i w jakim celu wy­
wiózł z niedokończonej jezdni 
większa ilość kamieni — może ti i 
sam wy kor.awca do budowy Innej 
drogi? Końcowy odcinek tej samej 
ulicy zdewastowano już po kom­
pletnym jeao wykończaniu. gdyż 
okazało się, że trzeba poprawić 
nieszczelne rurociągi * garów ■. 
Jezdnię ponownie rozkopano i lak 
już rosiało, a zdjęta kostka na­
wierzchniowa w znacznej części w 
międzyczasie ,.*u< pnśala'*. Blok 21a 
tynkowano dwukrotnie, kosaiein 
dodatkowych l.lżO.UllO zl. Pierwszy 
tynk odpadał, podobnie |ak odp 
da obernie z kilkupiętrowego gn.a 
,. nu napt teclwko. Mimo, że i t-n 
budynek będzi • raz joszcze tyn­
kowany oh izerną skarpę pi 'ed 
blokiem bogate zakrzewiono. Po­
tem będzie sie Ją pi awdopodobnie 
zakrzewiać po raz drugi. Taki, H 
„kwiatków- na osiedlu można 
znaleźć więcej — niestety są to 
straty już nieodwracalne.

Świeży alarm mieszkańców 
dotyczył marnotrawstwa na ak­
tualnym terenie budowy — na 
zachodnim krańcu osiedla. W 
protokole komisyjnym z 27 lu­
tego czytamy w związku z tym 
co następuje:

— M obszernym pla« budo..y, 
już częściowo „z liwelowanym", 
zasypano przynaimniai 10 ton gry- 
su tarrasowego . okoio jo sztuk 
drewnianych okrąglaków. fj'iel« 
drzewa użytkowego 1 materiałów 
budowlanych zgarnięto spycharza-

WWYZSZE.J SZKOLE EKO­
NOMICZNEJ w Kątowy’ 
cach odbyła się oatatnio 

konferencja pracowników nauki 
poświęcona problemom dalsze­
go rozwoju uczelni i doskona­
lenia jej pracy. W dwudnio­
wych obradach wziął udział 
prof. dr Andrzej Grodek, rek­
tor Szkoły Głównej Planowania 
i Statystyki w Warszawie, prze­
wodniczący sekcji szkól ekono­
micznych Rady Głównej Szkol 
metwa Wyższęgo.

Konferencja, którą zorganizo­
wano -w związku z zapowiedzią 
ukazania się nowej ustawy o 
szkolnictwie wyższym, zobrazo­
wała dotychczasowy doronek 
WSE. 3 500 a bsol wentów pra­
cujących obecnie w rożnych 
dziedzinach gospodarki narodo­
wej. przede wszystkim zaś w 
przemyśle Śląska, to bogaty 
plon 12-letniei powojennej pra­
cy szkoły. Starannie zebrane i 
opracowane materiały stanowiły 
podstawę dyskusji, która toczy-

mi do niedostępnych Już obecnie 
bunkruw poniemiecki! h. Zasypa­
niu -legły dwa. tylko częściono 
opróżniom , doły z wapnem, a w 
tej chwili zasypuje si 1 gruba war­
stwę wapna w jednym z trzech 
dalej położonych dotów. Spud na­
sypów ziemnych widnieją większe 
ilośel belek żelbetonowych, dzie­
siątki metrów drutu elektryczne­
go, rury kanalizacyjne, kterých 
wiele wyrzuceń, w ogóle poy.l te­
ren budowy. Od dwu przeszło lat 
na nieuporządkowanym p'aeu loży 
zanomnlany beben z wi soko war- 
teściowym kablem. V pobliżu wi­
dać dużych rozmiarów konstruk­
cje podłogową — pozostałość ż ba­
raku Przedsiębiorstwa Robót Ele 
wacyjnych. Baral, w którym Prtłt 
pozo Jawiło podobno piece kaflo­
we. kilka ton kleju malarskiego, 
farby, lakiery, pedzle I różne in­
ne materiały oraz narzędz a pra­
cy — został rozebrany 1 rozszabro- 
wany orzez „Indywidualnych użyt­
kowników“.

Protokói komisji z 27 lutego 
przytacza jeszcze szereg dal­
szych Taktów marnotrawstwa o- 
raz melduje o doraźnych, zapo­
biegawczych zarządzeniach po­
kontrolnych.

Teraz, gdv zmienia się 1 uela­
stycznia krępujące, nieżyciowe 
przepisy, gdy m. in. dyrekto­
rzy przedsiębiorstw zyskali już 
znacznie szerszt uprawnienia, 
zaistniały warunki, aby wszcząć 
konkretną zdecydowaną i bez­
zwłoczną walkę o oszczędną go­
spodarkę materiałami budowla­
nymi W związku z tym narzuca­
ją się następujące uwagi i,wnio­
ski:

Czy nie byłoby najbardziej 
słuszne, aby pełną odpowiedzial­
ność za gospodarkę materiało­
wą ponosił generalny wykonaw­
ca? Wyłącznie on przecież, dys­
ponuje materiałami budowlany­
mi. On też, marnotrawiąc je 
przekreśla rentowność przed­
siębiorstwa. gdyż przynajmniej 
41) proc. • zysków — jak wykazu­
ją liczne analizy kosztów w bu­
downictwie — zasadza się na 
oszczędnym zuż.yciu materiałów. 
Co do odpowiedzialności perso­
nalnej, to (.vvdaje się .iż po­
winni ją ponosić ci pracownicy, 
którzy odpowiadają za samą 
budowę, a więc: dyrektor, głów­
ny inżynier, kierownicy posreze- 
gólnych bud iw oraz inspektorzy 
naazoru. Jasne, że ludzi osobiś­
cie odpowiedzialnych za zuży­
cie materiałów budowlanych 
należałoby unierależnlć >d pre­
mii za wysokość przerobu, to 
znaczy wyznaczyć im stale od­
powiednio wysokie uposażenia.

Ponieważ konkretnie sprecy­
zowana sprawa odpowiedzialno­
ści za marnotrawstwo materia­
łów na pewno przyniosłaby bu­
downictwu poważne oszczędno­
ści, gwarantując równocześnie 
wyższą jakość wykonywanych 
prac i ponieważ obecna działal­
ność przedsiębiorstw budowla­
nych na własnym rozrachunku 
umożliwia swobodn dyspono­
wanie etatarm i 'unduszem 
piać — należałoby naszym zda­

ła się wokół koncepcji przy: z- 
łego rozwoju uczelni. Wbrew 
panującej dość powszechnie opi­
nii o rzekomej „nadprodukcji“ 
ekonomistów, przytaczane przez 
poszczególnych dyskutantów da­
ne faktyczne dowodzą, że po­
trzeby śląskiego przemysłu na 
wykwalifikowane w tej dziedzi­
nie kadry są jeszcze niemałe.

Słusznym dążeniem szkoły, 
podkreślanym przez uczestników 
kftnferencji, jest nie tylko prak­
tyczne przygotowanie do zawo­
du. ale kształcenie młodzieży 
pod względem ogólno-teoretycz- 
nvm. W'obec braku na Śląsku 
ośrodka nauk humanistycznych 
szczególnie ważne znaczenie ma 
wysunięty przez konferencje 
postulat powołania w WSE o- 
bok dotychczasowych wydzia­
łów. wydziału ogólno-ekonomicz 
nego.

Ambitne zamiary uczelni są 
ze wszech miar godne uwagi i 
»parcia. (st)

nii m zastanowić sie nad wysu­
niętą wyżej, zresztą nienową, 
ale teraz już możliwą koncepcją.

ije sprawą oińezędłiośei mate­
riałów wiąże się ściśle problem 
partactwa i brakeróbstwa w bu­
downictwie mieszkaniowym. O 
ile nam wiadomo, ten „odwiecz­
ny“ i niewdzięczny temat by! 
już. przedmiotem wielokrotnych 
dyskusji, w wvniku których 
został nawet swego czasu wy­
sunięty projekt dwufazowego 
odbioru budynków w nowo- 
wzno^zonych osiedlach. Jak 
twierdzą architekci i budowni­
czowie miejscy, ten system od­
bioru (w pierwszej fazie przez 
inwestora od generalnego wy­
konawcy, a w drugiej — przez 
użytkownika od inwestora) 
umożliwiłby dość wczesne 
stwierdzenie i usunięcie zawi­
nionych pi zez wykonawcę wzgl. 
od niego niezależnych braków 
i usterek.

N.tleży się spodziewać, że Wo­
jewódzki Zarząd Architektonicz­
no-Budowlany, pod którego 
adresem wniosek ten skierowa­
no. weźmie go pod uwagę, szu­
kając najlepszych metod walki 
z brakoróbstwem.

Zdajemy sobie sprawę, iż su­
gerowane przaz nas wyżej zmia­
ny nie rozwiążą zadowalająco 
problemów gospodarki materiale 
wej w judownictwie mieszka­
niowym. Być może konieczne są 
dalsze wnioski lub moż.e cał­
kiem inne, lepsze koncepcje. 
Najważniejsze, aby jak najszyb­
ciej i definitywnie położyć kres 
marnotrawstwu, na które słusz­
nie i coraz bardziej oburza się 
społeczeństwo. (śluż)

Bierność organizacji partyj­
nych, brak własnej inicjaty­
wy ze strony egzekutyw POP 
wypływa moim zdaniem z czę­
ściowej -jeszcze detzor entacji 
politycznej, którą zanotować 
można u wielu towarzvszy. 
Wiadomo, że stare memdj są 
nieaktualne, ale i nowe nie da­
ją się tak łatwo określić.

Na czoło trudności w pracy 
partyjnej w zakładach pracy 
wysuwa się sprawa właściwe­
go określenia roli organizacji 
partyjnej w stostinku do rad 
robotniczych. Jest to problem 
niełatwy, nie mamy w tym 
k.erunku doświadczenia, tym 
bardziej więc wymiga więk­
szego wysiłku, większej ini­
cjatywy, więcej dyskusji. Ra­
da robotnicza została powol i- 
nà w celu zajmowania się 
sprawami produkcj jnymi — 
wnikliwą analizą wyników 
ekonom cznyeh, ustalaniem pla 
nów inwestycyjnych itd. Wo­
bec tego ja.k:mi zagadnieniami 
ma obecnie zajmować sćę or­
ganizacja partyjna, jeżeli. e 
tak się wyrażę, do spraw eko­
nomicznych została powołana 
rada robotnicza?

W pracy orgmieacii partyj­
nej winny dominować zagad­
nienia polityczne, ideologiczne. 
Cz> oznacza to, że organizacja 
partyjna ma w ogóle nie zaj­
mować się sprawami ekotno- 
rmcz.nymi9 I tu dochodzimy 
do pytania postawionego przez 
towarzyszy z huty ..Banldon“. 
Czy organizacja partyjna ma 
prawo kontrolować radę ro­
botniczą?

Moim zdaniem nie należało­
by wysłuchiwać sprawozdań 
rady robomiczej na posiedzę- 
n.u komitetu zakładowego, a 
to dlatego, ze radę robotniczą 
wybierali zarówno bezpartyjni 
jak i partyjni, i ci wyborny — 
wszyscy — mają prawo kon­
trolować jej działalność, mają 
prawo i obowiązek żądać okre- 

! «owych sprawozdań z działal­
ności rady i wyciągać odpo­
wiednie wnioski dla dalszej 
działalności. Ale czy to wystar­
czy? Nie, albow.err. me kto in­
ny tylko nasza partia na VIII 
Plenum wysunęła ideę rad ro­
botniczych. Zatem zadaniem 
organizacji partyjnej jest in­
spirować rady robotnicze i rea­
lizować politykę partii przede 
wszystkim poprzez członków 
parti; zasiadających w radach.

Czy POP winna się intereso­
wać sprawami ekonomiczny­
mi? Niewątpliwie. Ale powsta­
łe pytanie w jak sposób? We­
dług mnie organ racje partyj­
ne powinny w dalszym ciągu 
wy korzys t y wa ć uprawr, ien ia 
kontroli administracji wyni­
kające z 50 pkt. Statutu 
PZPR, a więc wysłuchiwać 
sprawozdań a dyrekcji i po­
szczególnych kierowników dzia 
lów. Sądzę, że w >becne.i sy­
tuacji nie tylko nie spadla z 
podstawowych organizacji par 
tyjnych odpowiedzialność za 
prawidłową działalność ekotio- 
miczno-produkcyjną zaikladu, 
ale wręcz przeciwnie odpo-trie- 
dzjalność ta v zrosła. ‘

Chodzi tylko o to, aby orga­
nizacje partyjne w odmien­
nych warunkach umiały pra­
widłowo — w oparem o głę- 
bok„ analizę sytuacji w zakła­
dzie, działać tak, by nie zastę­
pować, nie komenderować dy­
rekcją, lub radą robotniczą. 
cal}1 z,aś nacisk położyć na 
pracę członków parti, zajmu­
jących kierownicze stanowiska 
w zakładzie pracy, uczynić ich 
odpowiedzialnymi za realizo­
wanie linii partii.

Towarzysze z „Batildonu“ w 
swym artykule wysuwają spra 
wę różnicy zdań między komi­
tetem zakladowvm. a radą ro­
botnicza która może wystąpić 
w toku pracy. Mo m zd-aniem 
różnic takich nie powinno być, 
a to dlatego, ż.e rady robotni­
cze powołane są m. in. i w 
tym celu, aby wspólnie z or­
ganizacją partyjną realizować 
program partii, program, któ­
ry został przyjęty pizez cały 
naród. A zatem cele są wspól­
ne. Różnica może się tylko

przejawiać w sposoUt v šřod 
kach, drogach realizacji, ale to 
n e jest sprawa zasadnicza, 
która mog’aby postawić w 
kolizji KZ i radę rooołniczą.

Zadania, jakie postawiło 
przed klasą robotniczą i całym 
narodem VIII Plenum KC 
PZPR byłyby niemożliwe do 
wykonania, gdyby nie torowa­
ła narodowi drogi, twórcza 
myśl naszej partii. Lento wska 
zywał, że siła partii polega na 
aktywnym poparciu jej pro­
gramu przez szerokie masy. 
Ale musimy pamiętać. że 
więź z masami nie może bvć 
utrwalona raz na zawsze. Ży­
cie idzie ciągle naprzód. Masy 
codziennie ustosunkowują s ę 
na nowo do posunięć pai tó. 
I tu, wydoje mi się, rzeczą 
podstawową jest mzekcnvwa- 
nie mas. a nie pouczanie ich. 
Pouczanie wywodzi się z trak­
towania ludzi z górY, z lekce­
ważenia ich umejętności my­
ślenia. Taki stosunek izoluje 
partię od mas która przecież 
istnieje po to, aby i<m służyć, 
abv nimi mądrze kierować.

A więc .ozmawać z masa­
mi, przekonywać je. Ta zasada 
wvntaga wysokich politycz­
nych kwalifikacji czî'-nkôw 
partii. Człowiek, kłów ma 
niewiele do pondedzeni» nie 
może przekor wać »nych. Po 
prostu nie potrafi. Zdób rc e 
kwalif.kacji politycznych ułat­
wić mogą kluby dyskusyjne, 
kluby w którvch rte będzie 
nudnego potakiwan.a, ale ży­
wa. ostra polemika. Ktoś po­
wiedział. że do praiwdy docho­
dzi się przez walkę. Warto o 
tym pamiętać wtedy, gdy 
?hcemy ożywić nasze POP.

Partia naeza uczy, że oży­
wić aktywność członków par­
tii — to znaczy sta wiać pod 
ich ohradv wszystkie ważne 
zagadnienia polityki partj i- 
nej, w tyon wszystkie ważne 
zagadnienia zakładu pracy, 
uważnie przysłuchiwać się ich 
głosom i uwagom krytycznym, 
íiezvé sie z ich wnioskami i 
wprowadzać je w życie. Z 
drugiej zas strony wpajać 
członkom partii, każdemu, kto 
piastuje kierownicze stanowi­
sko poczucie odpowiedzialno­
ści przed partią, przed załogą. 
Czy wszyscy członkiwie partii 
dorośli do tej nowej roll'* 
Nie, dlatego umożliwieni« 
odejścia z szeregów partyj­
nych tym, którzy znaleźli się 
przypadkowo w szeregach par­
tii, ktoiy.y nie są z nią zwią­
zani. tylko nam pomoże

STEFAN BANIA 
kier, irydz. organizacyjnego 

KM PZPR w Dąbrowie Górn.

Zmiany w oplatać!) 
za usługi 

telefoniczne 
i telegraficzne

U/ ZWIĄZKU z koniecznością 
" dostosowania opłat do 
kosztów własnych działalność 
przedsiębiorstwa państwowego 
„Polaka Poczta, Telegraf i Te­
lefon“, wprowadzona została oa 
1 kwietnia 1957 r. zmiana tary­
fy za niektóre usługi telefonicz­
ne i telegraficzne oraz radiofo­
nii przewodowej.

Oplata za instalację telefo­
nów w mieście będzie wynosiła 
350 zl,

Oplata miesięczna za abona­
ment telefoniczny wyniesie 40 
zl, a za kontyngent 100 rozmów 
— 25 zł; zaś za kontyngent 250 
rozmów — 85 zl. Inne rodzaje 
kontyngentów telefonicznych 
mają też odpowiednio zmienione 
oplaty.

Dla aparatów telefonicznych, 
które maj . liczniki, oplata za 
p -owadzenić do A rozmów 
miejscowych, miesięcznie wy­
nosi 20 zł; za każdą dalszą roz- 
n owę oplata wynosi 40 gr.

Koszt rozmowy miejscowej te- 
lefor eznej prowadzonej z auto. 
ma ów pozostaje bez zmian, 
czyli 50 gr .za rozmowę.

Oplaty za międzymiastowe 
rozmowy telefoniczne prowadzo­
ne w godzinach od i7 do 24 
oraz od sodz. 6 do 7 są zniżone 
o 40 proc, w porównaniu z opła­
tami za rozmowy w godzinach 
silnego ruchu.

N,i podkreślenie zasługuje fakt 
wprowadzenia stałych godzin 
ruchu nocnego od godz 24 do 
6. Oplata za 3-minutową rozmo­
wę międzymiastową prowadzo­
ną w nocy wyniesie crt 1 do 4 
zł, zależnie od odległości.

Zgodnie z nową taryfą tele­
graficzną. opłata za telegram do 
10 wyrazów taryfowych wynie­
sie 6 zł. Za każdy następny wy­
raz oplata wynosi 60 gt

Oplata miesięczna za głośnik 
radiowęzłowy wynosi 6 zl, nâ- 
tomiart abonament za odbior­
nik lampowy pozostaje bez 
zr !an.

Poszczególni abonenci otrzy­
mają zawiadomienia o zmianach 
.«prowadzonych od 1 kwietr-a 
or. za usługi telefoniowie i te­
legraficzne oraz radiofonii prze­
wodowej.

Dla kogo 
te samochody?
7 AK W1.A.DOMO dzieje 

tzw. prywatnej inicja­
tywy w Polsce Ludo­

wej, to jedno długie pasm 
cierpień i wyrzeczeń. Komui 
bowiem, ach komuž w naj­
większym stopniu dokuczył 
stalinizm, jeśli nie naszym 
współczesnym Wokulskim? 
Kto przez 12 lat wypruwał z 
siebie flaki, aby w heroicz­
nych. zmaganiach z Urzędem 
skarbowym ..utłuc" tych pa- 
ręnascie „kól" msesiycznie na 
chlebné z szynką, łapówki 
oraz białe noce w Zakopa­
nem — jeśli nie nasi specja­
liści od butów na słoninie, 
paczek PKO i nylonowej ga­
lanterii?

Na szczęście o wszystkich 
tych tragicznych przeżyciach 
možná już mówić w czasie 
przeszłym. Krzywdy wyrzą­
dzona naszym dzielnym han 
dlowcom przez okrutnych 
proletariuszy są dziś w pio­
runującym tempie naprawia­
ne. Troszczą się o to nii któ­
re rady narodowe, przydzie­
lając biednym „męczenni­
kom" sklepy w śródmieściu, 
troszczy stę ..Gallu.v" i MHD 
dostarczając deficytowych fo-j 
warów ao zyskownych ma­
chlojek, ostatnio zaś w roli 
dobrego wujaszka wystąpił 
również „Motozbyt".

Czynniki odpowiedzialne za 
dystrybucję samochodów w 
naszym kraju uznały, że do­
tychczasowy system sprze­
daży wozów osobowych na 
talony i to tylko pewnym u- 
przywilejowanym grupom 
pracowników, krzywdzi w 
spoiob rażący biednych „pry 
waciarzy". Postanowiono raz 
na zawsze skończyć z taką 
dyskryminacją. Albo było 
Vlil Plenum albo me...

IV ogłoszonym niedaręno 
komunikacie, „Motozbyt" 
uprzejmie zawiadamia pt 
świat pracy, że w ramach 
likwidacji błędów i wypaczeń 
samochody od tej pory sprze­
dawane będą wyłącznie za 
tóweczkę, w kolejności składa 
nych podań, no i oczywiście... 
po odpowiednio wyższej ,ce­
nie. Poza forsą żadne wzglę­
dy, nie będą już odtąd wcho­
dzić w rach ubę. Sprzeda teiny 
tanio, taniutko........Warsza­
wa" — 80 tysięcy. „Wartbura ' 
— 50 tysięcy, zaś bak i.towe 
pudełeczko na kółkach 
„Zwickau P 70" — tylko al'i- 
pie 40 tysięcy. Brać i wybie­
rać!

. Gdy tylko przeczytałem tę 
frapującą wiadomość, od ra­
zu ujrzałem oczyma duszy 
mego wyśnionego „Wartbur­
ga", jak pogardliwie odwra­
ca się do mnie aerodynamicz­
nym zadkiem i prychnąwszy 
mi w nos z rury wydechowej 
umyka gdzieś w siną dal. N'e 
ze mną, nie ze mną, nie ze 
mną...

Bo niby skąd przeciętny 
obyraateł Polski Ludowej ma 
u diabla wziąć te kilkadzie­
siąt tysięcy gotówki na za­
kup wozu? Uczciwych^ ludzi’ 
których na to stać — wolno 
Praktykujących lekarzy, ad­

wokatów, znanych artystów 
itp. policzyć mo na na pal­
cach. Dorzućmy do tego kil­
kudziesięciu laureatów „Tot­
ka" i „Karolinki", kilkuset 
zamożniejszych rzemieślni­
ków i to będzie już chyba 
wszystko. Dla kogo więc są 
te samochody w „Motozby­
cie"?!

Dla kogo? Oczywiście dla 
tych wszystkich, którzy for­
sę miel’ mają i mieć będą 
— dla kanciarzy, spekulan­
tów, pasożytów wszelkiego 
autoramentu. Do tej chwili 
wpłynęło ponoć 5 czy 7 tysię­
cy podań o zakup ,,W arszaw" 
i wozów małolitrażowych z 
importu. Trzeba czekać w ko 
lejce. Tak twierdzi „Moto­
zbyt". Ja jednak pozwolę so­
bie być innego zdania — gło­
wę daję, że żaden z przed­
stawicieli szanownej inicja­
tywy prywatnej długo w ko­
lejce czekać me będzie. Po­
smaruje gdzie należy i... haj- 
że na „zjazd gwiaździsty" do 
Sopotu albo Krynicy no­
wiutką „Warszawą" lub 
„Wartburgiem". Albo „glo- 
busik" pracuje, albo nie...

Ale ’arty na bok. San >- 
chód w Polsce nie jest (i dlu 
go jeszcze nie będzie) arty­
kułem powszechnego użyt­
ku, niemniej jednak istnieje 
pewna grupa obywateli pre- 
aystynowana do zakupu wła­
snego wozu. Dzielą się oni z 
grubsza na takich, którym sa 
mochód niezbędny jest dla 
wykonywania zawodu (np. le­
karze), takich, którym samo­
chód daie poważne ułatwie­
nie w codziennej pracy (pi­
sarze, posłowie, naukowcy 
itd) i wreszcie na takich, dla 
których sambchód jest pew­
nego rodzaju premią, nagro- 
dr za wnoszony, codzienny 
wkład do produkcji. Mam tu 
na myśli przodujących robot­
ników, inżynierów .wynalaz­
ców l racjonalizatorów. Niech 
mi nikt me mówi, żtr podob­
ne kryteria są przestarzałe 
lub niedemokratyczne. Jedy­
nie takie kryteria winny obo­
wiązywać w państwie ludo­
wym. Wszędzie, a więc rów­
nież przy rozdziale tak defi­
cytowego artykułu jakim są 
jeszcze samochody.

Zlikwidowanie systemu . ta 
łonowego" i ratalnego przy 
sprzedaży samochodów ozna- 
cfa moim zdaniem niczym 
nie usprawiedliwione fawo­
ryzowanie 1 premiowanie ele 
menlów pasożytniczych, spe- 
kulanckich. Za jakie zasłu­
gi — Bóg raczy wiedzieć. Mo­
że za „wolne obroty” dewi­
zami, albo ?.a wykupywanie 
państwowych towarów na pu 
sek?...

Może to zabrzmi demago­
gicznie, ale powiem, że bar­
dzo nii nie odpowiada sytu­
acja, w której lekarz piecho­
tą zapycha do chorego po lei 
samej ulicy, po które i roz­
bija się własnym wozem wy­
pasiony waluciarz. albo han- 
dlara z tandety Forsa, to 
chyba jeszcze nie wszystko...

E. Piestrzyński 

Katowickie ko­
misy nie grzeszą 
majomościĄ kom- I 
binacji handlo­
wych, mimo że sa 
me padają często 
ich ofiarą. |

Oto np. komis 
przy ul. Mariac­
kiej dał się „zła­
pać" na czeskie 
kredki, płacąc ta 
nie po 136 zł.., pod 
czas gdy to sama 
pudełeczko w skle 
oie MHD kosztuje 
tylko 36 zł. Kom « 
orzepłacił, klient 
stracił, zarobił tyl 
ko pośrednik. Nti 
jednztj paczce kre 
dek 100 zł!

Foto: H. Piecha 
i 

Og< 4ne wnioski 

z jednego przykładu
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12.580 dzieci i młodzieży 
z ( horzowa 

spędzi wakacje na koloniach
obozach wędrownych
i półkoloniach

W tegorocznej akcji kolonijnej i pofKolornjne| chorzowski 
Wydział Oświaty postawił sobie a ‘bitni zadani leszcze, 
spra niejszego ich zorganizowania niż w la ach ubietlych. l’o 
>eż chociaż marny dopiero ńocz »tek « wietnia br., a do -ozpo- 
rzęt wakacji leszcze ponad Ł m'esigce e-asu. .r Wydziale 
tym „race przygotowawcze są już dość wysoko zaawansowane.

Przewiduje sie, że na tego­
roczne kolonie wyjedz'e z 
Chorzowa 0580 dzieci i ml 

dzieży ze szkól ^odstawowych, 
średnich 1 techników zawodo­
wych. Dla młodzieży starczej zo: 
ganizowanych zostanie kilka o- 
bozów wędrownych, lufie- miej 
t‘ki planuje uruenomić w okresie 
wakacyjnym kilka obozów l< t- 
nich dla harcerzy. Dzieci slabo 
rozwinięte, chore, wymagające 
troskliwej opieki, pojadą na spe- 
cjalne 6 ivgodniowc kolonie P’». 
filaktyczne do miejscowości kli­
matycznych.

Wydział Oświa.y wraz z Po­
szczególnymi zakładami pracy u. 
ruchomi w roku bieżącym 29 pla 
cówek kolonijnych w takich 
atrakcyjnych miejscowościach 
jak szkmrskj Poręba Świera­
dów Zdroj Miłomłyn na Po 
jezierzu Mazurskim. Sopot 
i inne. .Najwięcej placówek u- 
ruchomi su jednak w wojewćdz. 
tw e wrocławskim

Ponadto w roku bieżącym po­
nad 2.000 dzieci przenywac bę. 
dzie w czasie wakacji na półko­
loniach i wczasach w mieście W 
tym celu wytypowano już 14 pla 
cówek. w których zorganizowane 
zastana półkolonie.

Koszty tegorocznej akcji kolo-

wczasy w mieście zajmuje się 
wyląozr ie społeczne komisje Kwa 
lifikacyjne w szkołach, a nic jak 
w latach ubiegłych, w zakładach 
pracy. Dzieci mogą przebywać 
tylko na jednym turnusie kolo­
nijnym W drugim natomiast tu. 
misi“ mogą uczestniczyć w pół­
koloniach i wczasach w mieści­

li")

„Przejażdżka*4 
somolofem

31 marca Aeroklub Slaskń za- 
i inaugurował sezon letni. Korzy­

stają’ z jwgcdnych dni będzie 
on organizował w każdą niedzie­
lę 15 ninutowe loty pasażerskie 
samolotami komunikacyjnymi 
PL „bot“. I oty odbywać s»e bę­
dą przeważnie w godzinacn po­
południowych. r'rzedsprzedaż b 
letów w biurze PL „LOT v każ 
dą sobotę od goaz. 13—17 lub w 
dn lotów, tj. w niedziel’; na lot­
nisku.

Organizatorzy lotni zastrzrea- 
ią sobie prawo odwołania lotów 
W wrpadku niesprzyjających wa 
runków atmosferycznych.

Pomóżmy 
w zwalczaniu 

anarchii 
drogowej

Coraz większy, coraz s.l- 
niejszy staje się ruch 

drogowy na ulicach miast i 
ws . Zwiększa się tabor sa­
mochodów ciężarowych o- 
sobowych 1 motocykli. Nic 
więc dz’wnego, że kroniKi 
milicyjne notują coraz w ęk 
szą ilość wypadków spowo­
dowanych przez przech ’d 
niów lub kmrowcov nie- 
przestrzega lących [^zepi- 
sów drogowych.

Milicja drogowa w całym 
kraju przeprowadza w 
kwietniu wzmożoną akcję 
mającą na celu zwalczanie 
anarchii drogowej W tym 
roku do akcji tej «'ciągnię­
ci zostają harcerze. Którzy 
nie tylko, że będą Domagali 
milicjantom, ale sami pil­
nować będą porządku na 
skrzyżowaniach, w tramo a- 
Jach i autobusach. W chwi­
li obecnej harcerze przecho- 
dzą specjalne przeszkolenie 
pod okiem fachowców z 
MO i Polskiego Związku 
Motorov.ego. Już w najbliż­
szych dniach zobaczymy 
harcerzy z katowickiej cho­
rągwi w akcji.

Cnie i poleczeńslwo po­
winno pomóc harce, zoni i 
milicji w ich nieraz nie­
zbyt przyjemnej pracy. Pra­
cy, której końcowym efek­
tem powinr— być zwiększo­
na dyscvplina i bezpic-rń - 
stu o na drogach I ulicach 
całego kraju.

nijnej i pótkolopijoęj fina .sown 
ne przez Wydział Oświaty i z-akta 
dy pracy wyniosą ponad 6 milio­
nów zl.

Obecnie organizuje s'ę p< rso- 
nei pedagogiczny i administra­
cyjno-gospodarczy. Przejdzie on 
odpowiednie przeszkolenie. Tak 
wiec rodzice dzieci wyjeżdżają, 
cych na kolonie nie będą mieli 
powodu do zmartwień o swoje po 
ciechy gdyż znajdą me 'am fos 
kliwą opiekę wykwalifikowa­
nych pedagogów.

Wydział Oświaty Prezydium 
MKŇ w Chorzowie informuje, że 
w roku bieżącym typow’n’em 
dzieci na kolonie, półkolonie 1

Z PTTK 
na wycieczki

Oddział PTTK w Kat< wi. 
cach organizuje niedzj« lę 
jednodniową wyc eczkę gór­
ską na trasie Wisła Gleuc . 
Stożek - Kiczory - Wist 
Głębce

Koszt uczestnic*"’a dla 
członków zł k), — dla nie- 
zrzeszonych "1. 45.

Również w niedzielę 7 bm. 
odbędz e się wycieczka dr» 
Pszczyny połączona ze zwie­
dzeniem muzeum.

Koszt wycieczki dla człon 
ków PTTK zł. 15.

Zgłoszenia przyjmuje Od. 
dz.ał PTTK, Katowice Rynek 
11 do piątku, 5. 4. br.________

Czy siać nas

na kosztowne remonty?
„Zaszyj dziurki, póki ,iala 

Mama Zusii nauczała..." .

p rzn-pomnial mi się ten wier­
szyk wcale nie w związku z 

szyciem ubrania lub repasacją 
pończoch. Przypomniał mi się, 
kiecy wczoraj wieczorem prze­
chodziłem ulicami Katowic, sto­
licy najludniejszego w Polsce 
województwa, . szczycącego się 
również najwięKszym przemy­
słem.

Chodź, ml konkretnie o stan 
chodników w naszym mieście. 
O Ich tragiczny stan. Ro konia 
z rzędem temu kto pokaże na n 
■liociażby stumetrowy odcinek 
chodnika >ez dziur wielkości 
średniej miednicy. A są i więk­
sze i :o najważniejsze głębsze. 
I to dużo. Bardzo dużo.

Wprawdzie wid.-.ialem zdaje 
się na ulicy 3 Maia, że kilku ro­
botników naprawiało przez kil­
ka dni ch-aimk przed zkolą 
TPD. Ale oyło to przed trzema 
tygodniami _ a wiec ja na na­
sze stosunki dawno i... nienraw- 
da. Nieprawda. K> nfkt nie uwie­
rzy, àe po »rzęch tygodniach w

chodniku są ■znowu dziury Jeśli 
nie wierzy, proszę, mech się 
przejdzie w słotny dzień Zoba­
czy i co najważniejsze poczuie, 
bo układane tylko na piasku i to 
bardzo niedbali płyty chodniko­
we. pod naciskiem przechodnia 
przechylają Sie wdzięcznie i try- 

.skają na ubranie fontannami 
“brudnej wody.

Do chrzanu z taka obotą pro­
szę Miejskiej ..ady Narodowej. 
Zresztą nie tylko z chodnikami. 
Równo rok temu zalewano as­
faltem dziury na ul. Mickiewi­
cza. Zrbaczci* czy ich teg ro­
ku nie ma! Podobno MRN nie 
posiada wystarczających fundu 
szów iia przeprou idzanie syste­
matycznej solidnej napraw; . 
Dopiero gdy ulica izy chodnik 
zakwalifikowane zosłaną Jo ge­
neralnego remontu, kosztującego 
setki tysięc złotych, fundusze 
można uruchomić. Czy to nie 
paradoks? Czy stać nas wyłącz­
nie na drogie, generalne œmon 
ty? Czyżbvśm./ oyl. już "acv bo­
gaci? Może sie mylę =le zdaje 
mi się, że na pewt.o nie!

,Gdyby wszyscy ludzie
dobrej woli'1

C DYBY wszyscy ludzie d’>- 
brej «roli., chyoa nic 

tik nie oddaje glębokiel, hu­
manistycznej treści tego fil­
mu produkcji francus» ie.|, 
wyróżnionego I nagrodą na 
Międzynarodowym Festiwalu 
Filmowym w Kartových Va- 
racb w r. 1956, Jak właśnie 
len tytuł.

1? francuskim rybakom, 
prostym i nieraz przesądnym 
ludziom, płynącym .. rybac­
kim kutrze „Lutece" po do- 
rzu Północnym, grozi -mierć 
>d zatrucia jadem kieioasia- 
nym. Rzucone przez arna <r- 
>ką krótkofalówkę wizwinie 
o pomoc — idzie w świat

Poprzez Afrykę. Francję. 
Niemcy zachodnie I w-choil- 
nie poprzez Danię i łorwę 
gię nieznani me ludzie łą­
cza swe wysiłki, występując 
przeciwko obowiązującym 
prawom, występując wbrew 
własnym przekonaniom poli­
tycznym, 'by dostarczyć 1? 
rybekom zbawczą surowicę. 
Giną wszystkie sztuczne za­
pory, znikają g.anlcc, ttste­
pują uprzedzenia. Triumfuje 
najgłębszy i na, słuszniej po­
jęty humanizm Chodzi p-ze- 
cież o życie ludzkie. Jak-ej 
narodowości. Jakiej <-«isy cz» 
wyznania to obojętne. Chodzi 
o życie!

Reżyser, znany nam r. fil­
mów , Püslelnia Parmeńska" 
1 „Fanfan Tulipan — Chrl 
stlán Janne, potrafił wydobyć 
ze scenariusza i aktorów naj­
cenniejsze wartośei. I >że 
przy riebszej analizie filmu, 
znalazłyby «ię i jego sł ibtae 
strony. Może... ale w tym *’k 
ogromni ludzkim filmie te 
małe niedociągnięcia są zu 
pełnie nieważne.

W fllmi“ biotą .dział; Jean 
Gaven, Doudou Babet Jean 
Louis Triu gnani. ilcl»ne 
Perdriez Gilber Gil, Ma­
thias Wieman.

(zebł

-------------------------------------------y

„Antygona
■« Pałacu Mioifz, aży

W dniach 5. rf I 7 kwietnia wy­
stąpi gościnnie w Pałacu Mło. 
dzieży w Katowicach. Teatr Po. 
ezji z Krakowa ze sztuką Jean 
Anouilha . Antygona“ w reż. J. 
Kaliszewskiego.

Przedstawienia odbędą się o 
godz. 19. Bilety można nabywać 
w kasach Pa'acu Młodzieży, Or 
bisu 1 MKP i K

• Teatr Śląski LATOWICF - .
LS — „Zaproszenie do zamku".

OPERA
BYTOM - g. 19 - ..Rlgoletto".

OPERETKA 
nterzvnna
KJ. B MIĘDZYN IRUI1OWEJ 

PRASY i KSIĄŻKI
Rodź. 19 — „O emigracji —'sklej 

we rranc'l“ - prelekcja red. M. 
Łuszczyka

ri.lLA PARKOWA
KATul Cl! - g. 19 — „Re. ue 

i la Folles"
PLANETARIUM

KATOWICE — »VPK1W — gOÓ”- 
19 - .Ruchy Stolica na sferze nie­
bieski« , godt 18 - „C o widzi 
m ni »Ulepieniu niebieskim".

KATOWICE: Rlaifo — Lady Ha­
milton (19.45. 17.45. 20.00). Zorza - 
Kl 51 Się oawi J15.43, 17.45, 20.00). 
ML Gwardia — Rekrut Bum (15 Ou 
17.e1 W.15). Swiatowd Lady 
Hamilton (10.00. 12.15. 21.16). Po- 
żegnan'e z diabler (14.110. 16.45
10.00). Apollo — Wrota piekieł, 
«las — JnUetta. GOrmk Czy- 
śclbuty. Kino w Pałacu Młodzieży 
— IV. — Nieśmiertelny garni­
zon (1«. 0. 20.50).

CHOK7ó',v p >k nia - Ona tań­
czyła jedno Joto. Pionier — Za-ffi 
bloue melodie. Colosseui.i — Ona 
tańczyła jedno lato (10.on. 1215. 
zi.15 (ról sie w (14.?0. 16.45. 
'9.00). Śląskie — Zakoctani z Villa 
Borghese.

CZWARTEK - 4 KWIETNIA 
PROGRAM 11 

DZIENNIKU 5.00, S.00, 7 »0, 00,
»130 12.04. 10.00, 18.30, 80.00, 23.50.
SigS Kale..darz radio wy. 6.30 Gim­

nastyka. 6.40 Melodie ludowe. 7.10 
skrzvnka poszultf - auia rod: ii i

tli. i .3 Mozaika muzyi zna. 7.45 
„Błękitna sztafeta". s.)S Pr gląd 
pr« . 1S Muzyk', popularna. 
8.36 Koncert solistów. 9.00 Audycja 
sz'.otn ' „Adam Mick'ewicz 1 
„ tdórKa". 9.20 Koncert poranny. 
10.00 Radiowy kur. języka ro yj- 
4 lego. 1040 Poranny koi r 
» m oniczn- 11.00 Audycja szkol 
"l pt. „Ziemia o. Wou . U S0 

r>owie<cl i asl wiedeńskiego — 
Stra., s. 11.48 Pleśni w osk e. 12.10 
Felieton na teuiaiy międl o odo 
we 18.20 Koncert zycze is.io Ty- 
Jzltn nuzyal we ierskiej. 15-30 
Audycja dli dzieci st. «“»nie tamy 
doeenltl I słuchamy muzvki". 

u.os Audycja aiuuatna '6 zo Hi- 
niatrrv muzyczne is-JS .aż w ( 
C zeloci I i wśród radiosłuchaczy. 
16.50 < biz argta ber grozi - w»2 
danka. 17.00 Na sląslrlej fali. tS.SS 
Mtiryka I aktualności. 19.00 Kon­
čen wiosenny. 20.21 Krom i spor

■wa. 80.85 F„L 56. 80.4« WiąZ-inn 
z kom. muzycznej. 20.il Opoweścl 
Hoffmana — oper« w Ul aktach. 
’2.00 Felieton. 83.23 Muzyka na do­
branoc.

OŚRODEK TELEWIZYJNY 
łSTRAWA

18.00 Program dla dzlt„.. 18.55 
przegląd programu 19.00 Kronika. 
19 in Co jobaezvrie na naszych

.na-h. 19.45 Teti.wizy.n. 
technika — .< złowlek 1 technika 
8U.43 „Dckąr1“? — amatorski film.

odczai prr“i lar' tar.’" fccmł Ars 
Maigret dowyijnijo rię 7‘ «dell 
Noirhomme, komety < tzv specy­
ficznych obyczajach, że zamordo- 
wa’ y w tajemrdczyct okolic 
śrdach kapitan statki „Ocean" 
Fallut -ukochany w niej, żabia 
ją z sobą w rejs, podczas :t s-*,>. 
trzymał ,ą amknlętą » kajuc -
— choro! 'wie za-drosny. "ocha- 
nek Adeli ~ Buzier reznaje. ż« 
ci uąe w porcie na pr byclb 
„Ocea u" w iozial jak na ‘tapit 
na — po zejścii. ze latku - rzu

•• się jaki» osobnik, którego nie
— cpoz ial.

•— A więc w jaki sposób — rzeki 
Maigret zwiacając się dc Adeli — 
pani wydostała się ze statku?

— Jak tak czekałam 1 ci ke a n, 
nagle otwarty się órzwi od kabirv. 
Otworzył je Le Clinche- Powiedział 
do mnie tak:

— Niech pani szybko ucieka!
— I to wszystko?
—- chciałam gc. vypytywa Sty ca 

łam jak ludzie biegli wzdłuż la- 
bizeża i widziałam, jak po oase: »e 
portowym płynie łódź oświetlona 
pochodniami.

„Niech pan! ucieka!" — P" 
rzyJ tylko. Sprowadził mn.e przeź 
pomost. Wszyscy luczie ną nabrzeżu 
patrzyli gdzie indzie» Mi «am 
wprawdzie przeczucie, że st_lo się 
cos brzydk "go, ale woiaiam byr id 
tego z daleka... Gaston la mnie cze­
ka’ Kilka kroków daiej

— No i coście oboje robili potem?
— Gaston byl bardzo Dlady Pi- 

hśmy rum w kilku knajpac a po- 
tem spaliśmy w hotelu .Pod Ko eją“„ 
Na d igi dzień •• szystkie „azew mó 
wiły o śmierci Falluta— Woljliśmy 
wiec, *ak na wsze.Ki wj padek. wv 
wać dc Hatru Ż°dne z na-» n e 
i.nato oc loty być zamieszane w tę 
paskudną histo-ię...

— Co me przeszkadza wcale, że o- 
iw zaraz potem c'tciala tu przyje-

(17)
<t , /J ' ■

ehać —« rzekł szyderczo Buzier — 
Tylko nie wiem czy t«_ z powodu 
tego telegrafisty, czy też..

— Ty! Zamknij się, rozumiesz! Ï 
stul pysk!... Pewnie, że cale ta hi­
storia mnie intrygowała.. Dlate so 
tez przyjechaliśmy tuż trzy razy do 
Fec-tnp. Aby zbytnio nie poanadać, 
nocowaliśmy w Yport.

_ Nie widziała pani arugiego ofi­
cera’

— Skąd pan wie? Tu kiedy-1 wła­
śnie w Yport «potkałam go.. Zrobił 
»akie oko, że aż się przestraszy­
łam! Szedł za mną długi czas...!

— A o co się pani kleciła dzś w 
Yport ze swoim przyjacielem?

Wzruszyła ramionami.
— Ach, jeszcze s.e pan ni ‘ domy­

ślił? Or jest przekonany, że fe je- 
stem zakochana w Le Einehe i te 
to przeze mnie telegrafista rabil ta- 
pitana. no i w ogóle. Robi mi clr Ie 
sceny zazdrości , A ja mam tego 
wszystkiego t> wyżej dziurek id 
nosa! Już dosyć sparzyłam sie na 
stâ tli U !

— Niemniej jednak. Jak pani po­
kazałem tę fotografię na tarasie ho­
telowym...

— To było sprytne' Nątuiaime 
że ja od razu zrozumiałam, ze Ąan 
jest z policji! Powiedziałam sotie, 
ze na pewno Le Clinche wygadał 
sie... Dotalam pietra i poradziłam 
Gnstonowi. żebyśmy ąnali. Dopiero 
po drodze człowiek sobie vprzyton. 
nil. że to przecież nie ma sensu bo 
prędze] czy użniej i tak nas złapią... 
Nie mówiąc już o tym. że miał > sią 
ą Kieszeni zaledwie dwieście »- 
jiów... A co pan chct ze mną zrobię? 
Przecież do ciupy pan mnię me może 
wsadzić...?

— Czy pani przyp'iszcza. że to te­
legrafista zabił...?

- Skąd ja to mogę wleozieć?

— i czy pan ma - izekl '„gie aj 
Gastons Miigret — żółte nółbuciki?

— Ja... tak, owszem... a o ćo?
— A bo nic! Takie sobie tylko py­

tanie. Więc jest pan p"wny ie pan 
by nie rozpoznał mordercy kapita­
na? . .

— Widziałem tylko w ciemności 
jego sylwetkę... jjŁ ’l(‘j

— Tik tak... Otóż Le Cl.nche, któ 
ry był tam również, twierdz, że 
moroeica miał na nogach żółte poł- 
buciki!

Buzier powstał. Oczy mu twardo 
zabłysły a wargi wydęły się z pogar 
da

— On to powiedział, tak? Jest pa.i 
pewny że on to powiedL.ał?

Ze wściekłości, która go opanowa­
ła sacząl się jąkać To j : ńie »ył 
ten sam człowiek, co przed chwilą. 
Uderzył pięścią w biurko.

_  O. tego już za wiele! Pro zę 
mnie do niego zaprowadzić .! Ko­
niecznie .! Taić, co wszystkich pio­
runów, tok' I zobaczymy, kto tu «1 ! 
2śłie nółbuciki .1 Proszę' A w.,- to 
byłem ja, co...? Tc on mi zabiera 
m )ją kobietę! To on ją wypro .«dza 
ze s atku! 1 jeszcze ma bezczelność, 
żebj..

— Spokojnie, spokojnie..
Buzierowi brakowało już tchu. 

Wreszcie wykrztusił z siebie:
— Ty słyszysz. Auela co’ Wi­

dzisz, jacy są twoi.. manci!
Z wściekłość. zaczęły mu z oczu 

płyną" izy. t zębv szczęoać
— Do jasnej cholery To znaczy 

ze ja... Ha ha, ha! To n.ż szczyt 
wszystkiego! Ti jest jeszcze tad..ie|. 
niż w kin e! No, ale prawda, pon.-- 
waż ja mam dwa wyroki za sooą. 
więc naturalnie uw.-rz.» jemu, nie 
mn e Ja zabiłem kapitana »>llu- 
ta ! No, proszę ' A może dlatego, 
że byłem o mego mzdrosny? No i 
co jeszcze..? A może tez ja zabiłem 
telegrafistę co ?

Zanurzy! dłoń we włosach za­
czął je targać. Ze zbudzoną fry­
zurą wyglądał szczuplej niz dotych­
czas. Oczy stały S'ę węższe a cera 
bardziej matowa.

_  No 1 dlaczego mm» pa ’ nie a- 
r«jsztuje? Na co pan czeka...?

— • icho bądź! — strofowała go 
przyjaciółka.

Ale ona również była tym oszołc- 
miona Co nie przeszkadzało, ie od 
czasu do czasu rzucała ta Gastona 
inkwizytorskie spojrzenia. Cźy on; 
cos podejrzewała7 A może tylko »d 
grywała tymi spojrzeniami komedię?

— Jeżi li pan ma zamiar mnie are

sztować. to proszę to zrobić na'ych- 
miast — rzekł z patossm Buzier. — 
Ale domegam sie absolu,...e „on- 
frontacji z tym panem! A wtedy... 
zobaczymy!

Maigre nacisnął dzwonek. Dyżur­
ny Dohcjant wsadzi! do pokoju gło­
wę wykazując lekkie zaniepokojenie.

— Proszę tego pana 1 tę p mią 
przechować na komisa ladt do jutra 
pi do decyzj sędziego śledczego

— Świnia z pana! — rzuďa mu 
Adela, plując równoczesna t a zie­
mię _ już mrie teiaz nik» nie n?- 
bierze na to. żebym mówiła praw­
dę...! A następnie oswiadczm że 
wszystko to. co tu powiedziałam 
było bujdą! Tak bujoą! n.e podpi- 
szę żadnego protokołu! To lak się 
po. tępuje ’. porządnymi ludźmi co?

I zwracając się do swego przyja­
ciela. dodała:

— Nic sobie z teRO nie rób, chi o. 
piel My wiemy, czego =ię trzymać! 1 
zobaczysz, że na końcu nrsza praw­
da wyjdzie na wierzch! Tylko oczy- 
w»ś < kobieta, która raz oyła zano­
towana przez obyczajówkę, nadaje 
się tylko do wsadzenia do krymina­
łu.. ! A może to przypadkiem ja za­
biłam kapitana.-.?

Maigret wyszedł nie słuchając już 
dalej Na dworze wciągnął głęboko 
w płuca orzeźwiając" powietrze mor 
skie i wytrząmą) pou,ół z fř.ki. Nia 
uszedł riwet Jz esięcu kroków, gdy 
usłyszał jak na komisariacie Æ delà 
zaczęła obrzucać policjantów najbar 
dziej wu'gamymi wyrazami.

Była druga w nocy. Noc odzna­
czała się jakimś nierealnym poKO- 
jem. Przypływ osiągnął sv oj aulr - 
nacyjny punkt i barki ryback e 
przycumowane do nabrzeża sięgrly 
swymi masztami powyżej dachów 
domostw. Nad całością domir wal 
leciutki szmer, jaki wydawały fale, 
uderzające delikatnie o nadbrzeż­
ny piasek.

Koło „Oceanu" Jak zwykle było 
jasno Wyładowywano go ciągle, 
dniem i nocą, gdyż tyli. jaK iai- 
większy pośpiech mógł uratować ry- 
yy przed całkowitym zepsuciem. Kil. 
ku obotników wyprężywszy barki 
pchało powoli pełny wag un — chłod­
nię na boczny tor.

Gospoda ..Pod Dziolnyir 2eyla- 
,zem" r pla już r.amknięti. W Hote­
lu Plażowym otwarł d-zwi komisa­
rzowi portier w nocnej koszuli i w 
spodniach.

(C. d. n.)
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Plany reorganizacyjne
katowickiego WKKF-u

Zmiany zachodzące w naszym sporcie, naîs^bciej dotarły 
da organizacji najniższego szczebla — dn kół sportowych. 
Od blisko roku siedzimy akcję reaktywowania kiubow spor­
towych z osobowością prawną, jako w pełnym tego słowa 
.znaczeniu sam<.xizielnych organ zacji Bardziej <>porrne prze- 
biegd reorganizacja w zrzeszeniach, a zupełna cisza panuje 
o zmianach iok -nywanych w Komitetach KuHury Fizvez-nej 
Aby dowieaziec się. jakie plany ma katowicki WKKF, zwró­
ciliśmy się z prośbą o krótki wywiad do sekretarza tego 
komitetu, Zbigniewa Janiszewskiego.

Jak zorientować nas ob. Jani­
szewski, plan reorganizacji komi­
tetu (es? jeszcze w powijakach. 
Oczywiści? nie iesi to wina na­
szej wojewódzkiej instancji. Całą 
prace wstrzymuje brak jakichkol­
wiek decyzji z Warszawy.

— W nowej strukturze Woje­
wódzki Komitet Kultury Fizycz­
nej, bo przy nazwie tej pozosta­
niemy — informuje nas ob. Jani­
szewski — bedzie państwowym 
urzędem, nadającym Unie rozwo­
jową spon owi na naszym terenie. 
Kontrolować bedzie działalność 
związków sportowych i klubów, 
koordynować prace związków 
okręgowych, zatwierdzać ich ka­
lendarze Imprez jtp. Nie bedzie 
zupełnie zajmować się organizacja 
imprez o charakterze wyczyno­
wym, poświęci natomiast dużo 
czasu w swej pracy nad rozwo­
jem sportu masowego.
4 Dow.edzielJśmy się w dalszym 
toku naszej rozmowy, że do koń­
ca obecnego roku sklad WKKF 
nie ulegnie zmianje. Utrzymane 
zostaną 33 etaty z tym, te do­
tychczasowi inspektorzy sekcji 
przejdą do pracy w charakterze

Komunikat „Totka“
PP Totalizator Sportowy zawia­

damia. że w XI zakładach na 
dzień 31 marca br. stwierdzono 
dotychczas 3 rozwiązań bezbłęd­
nych. około 230 z jednym błędem 
i ponad 2.700 z dwoma błędami- 
W związku z tym na nagrody 
I stopnia przypada kwota po ok. 
39.700 zl.. na nagrody II stopnia — 
po ok. 1.375 zł. i na nagrody 
Hi stopnia — po 115 zł.

W konkurse ..Toto-Lotek“ na 
dzień 31 marca br. nie stwierdzo­
no rozwiązania z 6 trafieniami. 
W toku dotychczasowych prac 
stwierdzono 2 rozwiązania z 5 tra- 
fieniaml. ok. 110 — z 4 trafieniami 
1 ponad 2.800 — z 3 trafieniami. 
Tak więc na nagrody I stopnia 
prz.ypada po ok. 28.700 zł., na na­
grody II stopnia — po ok. 520 zl.. 
i na nagrody III stopnia — po 
20 zl.

Spotkanie Naprzód Li piny ~* 
CWKS Kraków, objęte XII zakła­
dami (pozycja 8) na dzień 7 kwiet­
nia br.. odbędzie się w sobotę 
6 kwietnia. Zgodme z regulami­
nem nie będzie ono brane pod 
uwagę. W związku z tym do za­
kładów wchodzi spotkanie zastęp­
cze (poz. 13) Włókniarz Chełmek — 
Concooxlia Knurów.

sekretarzy etatowych związków 
sportowych Od przyszłego roku 
związki będą ni usiał y ze swoich 
rundus/y pokrywać wynagrodze­
nie sekretarza, natomiast w WKKf 
pozostaną 23 etaty: przewodniczą­
cy. wiceprzewodniczący, kancela­
ria - 2 osoby, finansowy — 4, 
inwestycje — 3, organizacyjny — 
5, dział w. f. — 3. inspektorzy 
sportowi — 4.

— Referat organizacyjny - mó­
wi nam ob Janiszewski ~ zajtnie 
się kontrolą klubów sportowych, 
prowadzić będzie statystykę i ewi­
dencję. Referaty? finansowy, kan­
celaryjny i inwestycyjny — mają 
określony charakter, o którym 
nie muszę wspominać, natomiast 
inspektorzy spoinowi czuwać będą 
nad łącznością pomiędzy z wiązko­
wi sportowymi i kontrolować Ich 
pracę. Nie wiadomo tylko, jakie 
uprawnienia będzie mlal referat 
inwestycyjny. Bo jak dotąd, za­
sięg jego działalności ogranicza 
się tylko do mało przydatnej pra­
cy korespondencyjnej, Ale o tym 
może decydować tylko GKKF,

Ponadto przeprowadzona zosta­
nie reorganizacja terenowych ko­
mitetów i to już w najbliższym 
czasie. Nastąpi komasacja kilku 
komitetów działających na terenie 
Jednego miasta {np. w Będzinie 
nie wiadomo komu potrzebny lest 
Powiatowy i Miejski KKF, po­
dobnie zresztą jak w Cieszy me, 
Częstochowie, Gliwicach...), a na­
wet połączenie powiatowych ko­
mitetów sąsiadujących ze sobą.

Jeżeli chodzi o okręgowe związ­
ki sportowe, to jeszcze w tym ro­
ku finansowane one będą przez 
WKKF według dotychczasowego 
planu. To znaczy pomoc etatową 
opłaca WKKF, podobnie Jak lo­
kal, telefon i organizowane przez 
związek imprezy. Nie wiadomo 
jeszcze, jak będzie w przyszłym 
roku, ’stnieje koncepcja, by fi­
nansowanie związków pozostawio­
no nadal WKKF-om. W każdym 
razie do i czerwca najprawdopo­
dobniej na terenie Śląska będzie­
my mieli już wszystkie związki 
sportowe, które wybiorą Śląski 
Związek Związków Sportowych.

—- I jeszcze Jedna wiadomość: 
— dorzuca nam na zakończenie 
ob. Janiszewski — Już w najbliż­
szych dniach przeprowadzamy się 
do gmachu Wojewódzkiej Rady 
Związków Zawodowych. Znajdzie 
tam pomieszczenie zarówno WKKF, 
jak 1 okręgowe związki sportowe. 
Pragniemy związkom stworzyć Jak 
najlepsze warunki pracy, dlatego 
«ame zadecydowały Ile potrzebują 
pomieszczeń.

Kolarze
rozpoczynaj
sezo:i

• W nadchodzącą niedzielę Alascy 
kolarze zainaugurują sezon. Okrę­
gowy Związek Kolarski organizuje 
wyśc g szosowy na dystansie 
80 km dla zawodników posiadają­
cych licencję oraz na 50 km dla 
kolarzy pos;adających kartę wy­
ścigową. Start i meta znajdować 
się będą przy parku Kościuszki, 
Kolarze wyruszą na trasę o godz. 
10, a na mecie spodziewani eą 
około godz. 12. Zgłoszenia przyj­
muje Okręgowy Związek Kolarski 
Katowice, ul. Warszawska 6 po­
kój 8 do dnia 12 bm. godz. 18.
0 Warto poinformować, że w 

tj^m sezonie zostały zniesione w 
kolarstwie klasy sportowe. Wpro­
wadzone zostały trzy kategorie 
kolarzy-wyczynowców: niezależni
(w tej chwili karty niezależnych 
wykupili tylko nasi rodacy prze­
bywający wefFrancji i Belgii), po­
siadający licencję, oraz posiadają­
cy kartę wwśclgową. Na terenie 
naszego województwa mamy 70 
posiadaczy licencji b ponad 1000 — 
kart wyścigowych. Jest Jeszcze 
jedna kategoria koiarzv — burysci, 
ale nimi zajmuje się PTTK.
• Do najpilniej przygotowują­

cych się dp sezonu koiarzv nale­
ży zawodnik chorzowskiego Pu­
chu. Henryk Hadasik. Kolatrz ten 
nie ma zamiaru zrezygnować 
leszcze z sukcesów i reprezenta­
cyjnej koszulki...
---------------------------------------- —)

Koszykarze
zaKuńcztli

sistrzoslwt
Koszykarze śląskiej kiasy A za­

kończyli już tegoroczną batalię 
mistrzowską. Pierwsze miejsce 1 
awans do ligi międzywojewódzkiej 
wywalczył AZS Gliwice, który w 
przekroju całych rozgrywek wy­
kazywał najrówniejsza formę i 
niemal od początku utrzymywał 
się w czołówce tabeli. Klasę A 
opuszczają po Jednorocznym po­
bycie Zryw Katowice i Unia 
Krupski Młyn.

W pstatmej kolejce uzyskano 
następujące wyniki: AZS Gliwi­
ce — Start Katowice S5:H, Unia 
Gliwice — Włókniarz Sosnowiec 
72:70, Kolejarz Tarnowskie Gó­
ry — AZS Częstochowa 80 :W, 
Górnik n Zabrze — Unia Krupski 
Młyn 2:o wo wobec, nieprzybycia 
drużyny go^ci.

A ZS Gliwice 1Ä 14 1002:7ß9
Baildon Katowice 17 12 943:758
Kolejarz Tarn. Góry 18 12 970:8S6
Start Katowice 18 II 925:873
Górnik II Zabrze 18 10 777:753
AZS Częstochowa 17 9 832:789
Włóknlairz Sosnowiec 7 718:728
Unia Gliwice 17 « 892:982
Zryw Katowice 1« 3 772:890
Unia Krupski Młyn 17 1 891:1120

Siedem dni w »sporcie
PONIEDZIAŁEK

Plerwm« niedziela ligowa «wygnalizowała nd 
■ azts do.c .liepokojące zjawisko: sLbość sę. 
dziów W dwóch wypadkach doszło iló ra­

żących błędów w Chorzowie I w Sosnowcu. 
Zwłaszcza „wpadunek" arbitra spotkania AKS — 
Cracovia Jest bez preiedens": odgwlzdanie me. 
czu o gieoem minut za wcześnie! Na domiar złe­
go w .dogrywce" meczu sęd”.la „uszczknął" Jesz, 
cze dwie minutyt

W kontekście tych pomyłek, tym bardziej »odzi 
się podkreślić wzorowe sędziowanie meczu Polo­
nia Bytom — Ruch t horzów pr.^z arbitra Fron- 
czyka Dru _ bramka dlu Polonii uzyskana zo. 
sti_ia. być może, tylk dzięki spokojowi sędr ego, 
kłót " nie pośp.eszyl się z odgwizdanijm faula, 
lecz doczekał do końc« akcji By o to tak: Kra- 
sucki wybiegł na pozycję J zna izl się sam na 
sam z Wyrobkiem, ah do bramki miał jeszcze 
sooi metrów Na środkowego napastnika gospo­
darzy ostro wpadl obrońca Ruchu Smolka jed­
nak Krasucki utrzymał się przy piłce. Smółka raz 
po raz już na polu karnym — „szturchał* Kr 
suckiego. jednak ten mimo wszystko nie stracił 
piłki ! — wykorzystując wybieg Wyrobka — wdo. 
czyi je Jo siatki.

sędzia Fronczyk wykazał tu tyle samo zimnej 
krw* co K-asucki nie gwiżdż^c, tx> poszkodowa. 
ny utrzymał się przy piłce.

..Tt, HE«-

Mamy na Śląsku »Igć drużyn nifci-tei zej ligi 
i nię, drugiej ligi. Ptg.to! Niemal każdej 
niedzieli będziemy mięli po dwa I trzy cie­

kawe spotkani —■ có »ednak z tso skoro 
t ch samych godzin ich? Szkoda! Jakże chętni* 
chcialob się nieraz zobaczyć dwa tuecz . nie 
tylko jeden...

Jedno wyjście z sytuacji, to podwójne mecz tia 
Stadionie Śląskim Pierwsze pi tiby w roku tibie- 
głym zakończyły się powodzenem i uczestniczą­
ce w ..spółce" kluby by.y z nich a idowolone no­
wiem finansowo wyszły na swo,1 z nadd i iem. 
Widzowie I kże sobie chwalili te „dübelte 
spotkania". Nie uleg„ wątpliwość, ze I w rok 
bieżą’ym oglądać będziemy na S dłonie řląi tlm 
takie widowiska. Pierwszy podwójny mecz ndb„. 
dzie się już 28 cwietnia. zawierając w ptwti 
dwa oardzu ciekawe rootka” à: Górnik Zabrze — 
P"'onia Bytom i Rt •" — Lee! «"'arszawa. Do 
Chorzowa ściągną kibice z całej nl*cki węs'n' «J.

Drugie wyjści to urządzanie meczó, równi
I w sobc'j Gdy 'Zień ocdzie jeszcze dłużsi« gdy 
mecze rozpoczynać się będą mogły o godz. 17 
1 późnie), wówczą« ! w »obol; freki ien< > widzi . 
zapewniona. Nie ma cię czego wstydzić — Pic 
w sobotę!

SJtpDA

» i ałeży przypuszczać te z Me dem cz~~i -i 
ogół- przyjdzie =»«« przestawić na przepro- 
w.dzar-e imprez i portoy.wch w soboty, Nie. 

nie, nie tak znów wędko ale k.edy3 byt n . 
ludzie zapregną mleć n edzlelę tylk . . wyłaczi ) 
dla siebie i di> swojej rodźmy, wyjeżdżać w nie 
dzie a miasto. No I t-zeba „ędzie przy.an« wać 
się do tych życzeń. A za tym iporfowcon leż 
się laieżi Jeden dzień w l"Rodnlu absolutn’e 
wolny <ą pracy, treningu i ' leczu

<»dy tak patrzyłem w niedzielę na te" wielki 
sznur aut i motocykli, parkujący przed Stanin­
em w Rytomiu - aut I inotncyl w coraz więk­

szej ilośei prywatnych ~ -myślałem sobie: dn 
luż to epię* musi dochodzić co tydzień w rodzi­

nach wlaśeipleli tych pojazdów! Bo przeć e Ki­
no irzypóścić. by wszystkie tony .nwnież intere-

n al« się futb dem Zona pnwiada: jedźtny 
b,< 'o .Visly — a mąt twardo: nie. nie możemy, 
nie wolno n~m bo '■ ueh mi necz..

W przyszłość, będzie dyba ta • w „ohc.ę na 
mecz a w niedzielę do Wisły lub Szezyrku„

CZWAI rEI

Czy woli pan g»ac w sobotę czy w nie Iziełę?
— zapytano niedawno świetnego *ilk„.-za 
niemieckiego. Fritza Walter» A oto on »0- 

wiedź: „Sobota Jest dla mnie normalnym dniem

tygodnia, normalnym dniem praey, I dlatego zde. 
nerwowanie przedmeczow« Jest w sobotę mniej­
sze niż w niedzielę, bowiem p<> prostu nie na 
znyt wiele ezasn „a myślenie o meczu. Tryb ży­
cia w dniu powszednim jest inny niż w niedzielę, 
kiedy to zazwyczaj śp« iię dłużej: spojrzenie 
z okna na niedzielny beztroski tłum spacerowi­
czów. automatycznie narzuca mi — prawem kim- 
traslu - myśl o meczu, oni tam spokojnie cho. 
dzą i śmieją s,e. a » mam za nilsa godzin ciężkie 
spotkanie mise »owskie— Gdyby mecze rozgry­
wać w soboty, to grac :e mogliby urządzić sobie 
niedziele w sposób wyłącznie wj oczynkowy, co 
ich rodziny przyjęłyby z nieb-walvm aplauzem: 
przecież prawię że nas n.e widzą. D'"*.ego odpo­
wiadam na pytanie; lepie) gra mi się z soboty 
i wołałbym niedziele mieć wolne“... (kolega ze 
„Sztandaru Młodych" coś ile zrozumiał)

Walter wyraża tlę bardzo o" chlebnie o zwycza­
ju angielskim, który nakazuje w niedziele urzą­
dzania impm snortowych

A co o tym myślą nasi piłkarze 1 kibice?

P'ĄTEK

Dyskutujemy o zawodostwie, > tu mamy już 
pierwszego polskiego oficjalnego zawortow. 
ca Oto c<i ezyfim" w biuletynie PolBki,eJ 

Agencji Prasowej: „Czołowa zawodniczka Polski 
w jezdzie figurowej na lodzie, l'-letaia ürs lia 
Machüiek, została pierwszym poiskir i spoi lot- 
ceni zawodowym. Przed paroma ‘.ygouniami ło­
żyła ona i »dani« do !S B wlani którego była 
zawodniczką, o skreślenie jej z ewidencji, a na­
stępnie zawarła kontrakt z frn *urka rewia łodo. 
w ) ..Paris sur glace". Machinek występowała juz 
z -ewią w Szczecinie 1 Częstochowie Jako członek 
baletí a w najbliższej przyszłości ma zostać so • 
Ustką baletu I udać się z nim na dalsze tourne r« 
Europie, f by podpisał <on,rakt z zespołer i. Ma­
chinek musiała rzucić liceum *8 rmaceutyezne, 
w którym się iczyła, 1 uzyskać Ja, n’epelaolet- 
nia zk^dę matki. Trener mlojzlutk.ej U zulł — 
H"iena Ozakontrwa uważa, że umiejętności oraz 
wdzięk i płynność ruchów jej uczennicy wyi r4 
nie kwalifikują Ją r< zej do rewii lodowej niż do 
sportu wyczynowego".

Być może.

SOBOTA

Reorganizacja aparatu GKFF stała ie frt - 
tem: przewodniczący GKKF -»odpisał Już 
r^rzedzenle, poważnie zmnl jszające ilość 

departamentów i samodzielnych wydziałów. Z po. 
łączenia departamentów: wyszkolenia «portow e- 
go i gier snortotvyeh, oraz samodzielnych w '.. 
działów piłki nożnej, programowo-melodyc» ego 
p iowania i szkolenia ;pot owego — powstał je­
den derartament sportu. Z połączenia » pa 
mentów wychot tnia fizycznego. młod rieży 
1 dzieci, zarządu szkolenia kadr oraz samodziel­
nych wydziałów à PO i tp^ du na wsi — powal it 
departament wychowania fizycznego, /"»widowa 
nu departament pr ipatrandy a funkcję jego w 
zakresie propagandy zagranicznej przeją' w - 
dział łączności *niędzvnarodo rćj, a w i«res,n 
propagandy trałowej poszczególne związki spor­
towe.

W gumie, reorganizacja Głównego Kordtc 1 
Kult iry Fizycznej pozwoli na zmniejszenie et >» 
tów o około jedną trzecią.

Brawo!

NIEDZIELA

Jadwiga Jędi zelówek* — po 17 lat ich “• 
znów święci sukcesy na kortach Rivier*. 
Na turnieju w Car nes znalazła « lę o tr » > 

finałach, zdobywając ostatecznie lwa nier s» 
miejsca (w d£ lu kobiet i w mixeie) »raz jedno 
drugie. Po 17 latach...

A tegoroczny sezon tenisowy powinien dostar­
czyć znacznie większych Suiocji ni«, jego . ** 
przednicy". Tenisiści ułożyli wca«e ładny kalen- 
arzyk międzynarodowy, wystąpią także w Wiw- 

bledonie.
W kraju, kulminacyjnym punktem będzie chv- 

ba spotkanie puchar"we i ' ...ie.
ZBIGNIEW DUTKOWSKI

—«5, preyjm ., ïïfSJX »5nra*lÄcl?* 1K^
... LT .-’ uawj"Sts. 
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